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Po raz 27. przyznano 
w Zabrzu – i wręczono 
na gali 11 październi-
ka w Miejskim Ośrodku 
Kultury Guido – ordery 
Kropli Tęczy. To odzna-
czenia dla bezinteresow-
nych osób, organizacji 
lub instytucji szczegól-
nie zasłużonych dla pra-
cy z dziećmi w mieście. 
O ich rozdziale decyduje 
kapituła, w skład której 
wchodzą dzieci korzysta-
jące m. in. ze świetlic 
środowiskowych. 

W tym roku wyróżnienie 
w postaci broszki z kroplą 
w kolorach tęczy  otrzyma-

li: Angelika Bera-Dragan 
(wolontariuszka fundacji 
Dobrzy Ludzie Dzieciom), 
Aleksander Watoła (wolon-

tariusz Centrum Obsługi 
Placówek Opiekuńczo-Wy-

chowawczych), Aleksandra 
Ząbkiewicz i Aleksandra Wi-
duch (działają na rzecz dzie-

ci z Ośrodka Wsparcia dla 
Kobiet Towarzystwa Pomocy 
im. Św. Brata Alberta) oraz 
Marianna Jastrzębska (pracu-

je na rzecz młodych niepeł-
nosprawnych i ich bliskich 
ze stowarzyszenia Pomocna 
Dłoń). Dodatkowo specjal-
ne podziękowania otrzymała 
fundacja Militarny Mikołaj 

oraz Maciej Zgrzendek. Jak 
podkreślono podczas uroczy-

stości w Zabrzu mieszka wie-

le ludzi dobrej woli, którzy 
dostrzegają problemy dzieci, 
niosąc im darmowa pomoc. 
Są to zarówno ludzie, którzy 
mając środki finansowe chęt-
nie się nimi dzielą wspierając 
potrzebujących, jak i wolon-

tariusze, którzy mając wolny 
czas oraz chęci dzielą się nimi, 
pomagając najmłodszemu po-

koleniu.  (k) 

W nagrodę za bezinteresowność

Pięć Kropel Tęczy i...

W biały dzień, tuż przy 
dużym bloku mieszkalnym 
na osiedlu Zabrze-Helenka, 
policjant pionu kryminalne-
go z siedmioletnim stażem 
dwukrotnie oddał strzały 
z broni służbowej w kierun-
ku „napastnika”. Na pozór 
można by uznać to zdarze-
nie za interwencję w walce 
na przykład z zorganizowaną 
przestępczością, ale rzecz 
w tym, że funkcjonariusz 
nie był w ogóle w pracy, ani 
nawet nie służy w zabrzań-
skim garnizonie. Wracał od 
znajomej, a strzelał do czło-
wieka tylko dlatego, że… 
jego auto zajechało mu 
nieopatrznie drogę na par-
kingu i doszło do awantury. 
Co więcej, to sam policjant 
ją zainicjował waląc ręką 
w pojazd. Nadto, wbrew 
zasadom użycia broni, nie 
sięgnął po nią w ostatecz-
ności, lecz od razu, a powi-
nien był najpierw próbować 
obezwładnić oponenta siłą 
fizyczną. Cywil nie miał przy 
sobie żadnego niebezpiecz-
nego narzędzia, lecz wyłącz-
nie zaciśnięte w nerwach 
pięści. Zresztą nie wygląda 
jak uliczny bandzior. 

DOKOŃCZENIE NA STR. 4

Policjant po służbie oddał strzały ze swej broni, by 
rozstrzygnąć uliczną sprzeczkę, którą sam zainicjował

Szeryf na osiedlu
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Przed pożegnalnym 
meczem Lukasa Podol-
skiego w niemieckiej Ko-
lonii w centrum miasta 
ugodzony nożem został 
32-letni kibic Górnika 
Zabrze. Sprawcą oka-
zał się zaledwie 17-letni 
uchodźca z Maroka. Na 
skutek ataku zabrzanin 
w stanie zagrażającym 
życiu trafił do tamtejsze-
go szpitala, gdzie prze-
szedł operację. 

Kibic zraniony, 
Poldi w szpitalu

W lecznicy odwiedził go 
potem sam piłkarz, wręcza-

jąc na pociechę pamiątko-

wą koszulkę z autografem 
i pozując do niecodzienne-

go, wspólnego zdjęcia. „Bar-

dzo mi przykro, że takie coś 
miało miejsce. Z mojej stro-

ny jest pełne wsparcie i za-

wsze jestem gotowy pomóc 
kibicom. Wracaj do zdro-

wia” – napisał Podolski na 
portalu X.

Wszystko to wydarzyło się 
w ubiegły czwartek (10 paź-

dziernika) w okolicach ka-

tedry w Kolonii. Na mecz 
kończący karierę piłkarza na 
niemieckich stadionach wy-

brała się grupa około dwóch 
tysięcy zabrzan spod znaku 
Torcidy. Gdy zgromadzili się 
tłumnie w centrum miasta, 
doszło do starć z jakąś miej-
scową grupą. 

O samym meczu 1. FC Ko-

eln – Górnik Zabrze piszemy 
na str. 15.  (p)
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Po raz pierwszy od kilkunastu lat 
doszło do sytuacji, iż mamy w Za-
brzu wolne miejsca dla najmłod-
szych dzieci w żłobkach – zarówno 
w trzech gminnych oddziałach, jak 
i w placówkach prywatnych. Jak 
przekazał podczas ostatniej sesji 
Rady Miasta wiceprezydent Tomasz 
Olichwer, na początku października 
w całym mieście do wykorzystania 
było jeszcze aż 190 żłobkowych 
miejsc dla dzieci do trzeciego roku 
życia! Przekazywanie tej informa-
cji próbowano przedstawiać jako 
efekt prac miejskich służb, ale to 
tylko element całościowych uwa-
runkowań. Nie ma bowiem większej 
zasługi prezydent miasta – zwłasz-
cza tej obecnej – w tym, że swo-
ją działalność w mieście prowadzi 
blisko 20 żłobków prywatnych. 
W kontekście rozpowszechnianej 
przez Agnieszkę Rupniewską nar-
racji o upadającym mieście w cięż-
kim kryzysie, trudno też za suk-
ces uznać wyludnianie się Zabrza 
i spadek ilości narodzin. Natomiast 
nade wszystko na zluzowanie się 
w miejsc w żłobkach największy 
wpływ ma tzw. dodatek babciowy.

 W efekcie właśnie wejścia w życie od 
października programu Aktywny rodzic, 

część rodziców zdecydowało się zapła-

cić za opiekę nad małym potomstwem 
dziadkom, ciociom lub wykwalifikowa-

nym opiekunkom. I w związku z tym za-

potrzebowanie na żłobki zmalało. – Od 
1 października dzięki działaniom rządu, 
ale władz miasta, mamy w Zabrzu dar-
mowe żłobki z opłatą wyłącznie za jedze-
nie. A dodatkowo dzięki tej prawidłowej 
polityce społecznej rządu i gminy, mamy 
po raz pierwszy od 15 lat wolne miejsca 
w tych żłobkach. A funkcjonują w mie-
ście 22 żłobki w 21 dzielnicach – pod-

kreślał z dumą radny Marian Rau (KO).
Owe darmowy żłobki wynikają z fak-

tu, że wspomniane przepisy wprowa-

dziły ważne rozwiązanie: rodzice nie 
korzystający z rejestrowanej pomocy 
dziadków dziecka, otrzymują do 1500 

złotych miesięcznie wsparcia państwa 
na opłacenie żłobka. Gotówka ta trafia 
jednak wprost na rachunek placówki. – 
W efekcie rodzice korzystający ze Żłob-
ka Miejskiego nie płacą już nic za opiekę 
nad pociechą w naszej gminnej placów-
ce (dotychczas wynosiła ona około 400 
złotych), a jedynie uiszczają 10 złotych 
dziennie za samo wyżywienie, co w skali 
miesiąca daje sumę około 200 złotych – 

wylicza Anna Borówka, dyrektor Żłob-

ka Miejskiego w Zabrzu, który prowadzi 
swe placówki w trzech lokalizacjach: 
przy ul. Niedziałkowskiego, Buchen-

waldczyków oraz Andersa (Rokitnica). 
Gdy w wakacje Rada Miasta w Zabrzu 

decydowała o podniesieniu stawki opłat 
za żłobek ze wspominanych 400 zł do aż 
1500 zł, wielu rodziców chwytało się za 
głowy i portfele, nie rozumiejąc skąd aż 
taka podwyżka. Zamieszanie informa-

cyjne potęgował brak działania jakich-

kolwiek służb prasowych prezydent mia-

sta i publicznych wyjaśnień tych kwestii. 
Dziś już wiadomo, że gmina po prostu 
postanowiła urealnić stawki wiedząc, 
że sejmowa ustawa wprowadza dopłatę 
rodzicom do żłobka właśnie do maksy-

malnej wysokości 1500 złotych. – Nie 
ma absolutnie mowy, by gmina sztucz-
nie zawyżała tę stawkę, by rzekomo – jak 
zarzucali niektórzy – wyciągnąć większe 
pieniądze od państwa. Bowiem w rze-
czywistości realny koszt jednego miejsca 
w gminnym żłobku to miesięczna kwota 
około 2400 złotych – podkreśla dyrek-

tor Borówka.
Nowe i wolne miejsca to także efekt 

tego, że gminna placówka podpisa-

ła umowę z władzami województwa, 
w myśl której pozyskano fundusze unijne 
na utworzenie od września 20 nowych 

miejsc dla dzieciaczków. Pierwotnie 
rozwiązanie te miało wejść w życie już 
przed rokiem, ale w związku z perturba-

cjami z blokowaniem Polsce środków na 
Krajowy Plan Odbudowy (słynne KPO), 
finalnie program ruszył dopiero teraz. 
– Jestem naprawdę szczęśliwa, że wresz-
cie lista chętnych rodzin na umieszcze-
nia dziecka w naszej placówce nie pęka 
w szwach i nie muszę odmawiać rodzi-
nom pomocy w nieraz różnych trudnych 
sytuacjach życiowych. Na dziś wciąż 
mamy około 20 wolnych miejsc, ale 
mam już kolejne sygnały o następnych 
zapytaniach rodziców i rezerwacjach. Tak 
naprawdę więc zostały ostatnie wolne 
miejsce w gminnej placówce. Choć bywa 
i tak, że inni rodzice z dnia na dzień na-
gle rezygnują z dokonanego już zapisu, bo 
dochodzą do wniosku, że wolą jednak za-
płacić za opiekę nad potomstwem dziad-
kom – podsumowuje Anna Borówka. 

Jest jeszcze jedna okoliczność wpływa-

jąca na zwolnienie się miejsc w samym 
Żłobku Miejskim, a na co władze gmin-

ne nie miały już wpływu. Otóż w związ-

ku z rządowym dofinansowaniem, część 
rodziców zaczęła odważniej sięgać po 
ofertę placówek komercyjnych, bo znaj-
dują się bliżej ich miejsca zamieszkania 
albo uchodzą za nieco lepiej zorganizo-

wane czy wyposażone. Tam opłata wy-

nosi aż 2200 zł miesięcznie, więc przed 
rokiem nie wszystkich było na to stać. 
Gdy jednak teraz można uzyskać 1500 zł 
państwowego wsparcia, a do tego przy-

sługujące 540 zł dotacji miasta, okazuje 
się że rodzicom pozostaje do dopłaty już 
tylko 160 zł miesięcznie plus koszt wyży-

wienia. Czyli całościowa opłata zamyka 
się maksymalnie w niecałych 400 zł. To 
zupełnie nowa jakość kosztów w życiu 
młodych małżeństw i par. (pej) 

Mamy w tym roku więcej miejsc w żłobkach niż dzieci…

Wolne łóżeczka
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Bon energetyczny to rządowa 
rekompensata za duży wzrost 
cen gazu, prądu i ogrzewania 

dla rodzin o najniższych do-

chodach. Jego wysokość jest 
zależna od ilości osób w go-

spodarstwie domowym tudzież 
źródła ogrzewania i może się 
wahać od 300 do 1200 złotych 
na rodzinę. Jest to świadczenie 
jednorazowe, a nie wypłaca-

ne co miesiąc. Wnioski można 
było składać wyłącznie przez 
sierpień i wrzesień. – Spodzie-
wamy się, że na wypłatę tego 
dodatku otrzymamy jako gmina 
maksymalnie 2,2 mln zł, a na 
obsługę zadania dostaniemy 3 
procent przyznanych środków, 
czyli około 66 tys. złotych – wy-

jaśniała podczas lipcowej sesji 
Rady Miasta Czesława Winec-

ka, naczelnik wydziału zdrowia, 
oświaty i spraw społecznych. 
Zapowiadała, że wypłata ostat-
nich świadczeń nastąpi maksy-

malnie do końca listopada... 
Obecnie dyrektor Gurnacz 

przyznaje, że minął już ustawo-

wy termin dwóch miesięcy na 
wypłacenie mieszkańcom bonu 
energetycznego (licząc od dnia 
wydania pozytywnej decyzji 
administracyjnej). – Wnioski 
zaczęły do nas spływać zaraz 
na początku sierpnia, więc in-
tensywnie zabraliśmy się do 
pracy nie przewidując takich 
perturbacji. Niedługo potem 
zaczęliśmy wydawać stosow-
ne decyzje administracyjne 
o przyznaniu świadczenia 
i według moich szacunków, 
obecnie na zależną wypłatę 
czeka 3 tysiące rodzin, zaś 2 
tysiące kolejnych wniosków 
jeszcze rozpatrujemy – wylicza 
dyr. Gurnacz. – Według mojej 
wiedzy na razie żadne śląskie 
miasto nie otrzymało pienię-
dzy na wypłatę tego świadcze-
nia. Przekonuje jednocześnie, 
iż nikt nie marznie z swym 
domu tylko dlatego, iż tego 
wsparcia nie otrzymał. – Od 
początku było jasne, że z takiej 
kwoty nikt nie ogrzeje się przez 
całą zimę. To rodzaj wsparcia 
dodatkowego, mającego niwe-
lować skutki dużego wzrostu 
cen energii. Natomiast rodziny 

o najniższych dochodach czę-
sto korzystają z różnych innych 
programów wsparcia. I według 
mojej wiedzy, tutaj żadnych 
opóźnień w płatnościach nie 
ma – deklaruje Gurnacz. 

Przypomnijmy, bon ener-
getyczny jest przewidziany 
dla gospodarstw domowych, 
których dochody nie przekra-

czają 2500 zł miesięcznie na 
osobę (gdy ktoś mieszka sam) 
albo 1700 zł na osobę w go-

spodarstwie wieloosobowym. 
Świadczenie to ma być wy-

płacane w wysokości: 300 zł 
(osoba mieszkająca samotnie),  
400 zł (gospodarstwo składa-

jącemu się z 2-3 osób), 500 
zł (4-5 osób) i 600 zł (co naj-
mniej 6 domowników). Jed-

nakże w przypadku, gdy głów-

ne źródło ogrzewania danego 
domu lub mieszkania jest zasi-
lane energią elektryczną i – co 
kluczowe – jest wpisane lub 
zgłoszone do centralnej ewi-
dencji emisyjności budynków, 
podane stawki wypłat zostaną 
podwojone, stąd maksymal-
ne świadczenie może sięgnąć 
1200 zł.  (pej)

Do Zabrza wciąż nie dotarły rządowe pieniądze na dopłaty do ogrzewania

Jak ustaliliśmy, do minionego wtorku (15 październi-
ka) żaden mieszkaniec Zabrza nie otrzymał państwowego 
wsparcia finansowego na ogrzewanie mieszkań w ramach 
tzw. bonu energetycznego, choć maksymalny termin na wy-
płatę pieniędzy minął na początku miesiąca. Maksymalnie 
zabrzanie powinni dostać jednorazowo do 1200 złotych, 
ale na razie w coraz chłodniejsze noce muszą się ogrzewać 
wyłącznie na własny rachunek. Opóźnienie dotyczy około 
trzech tysięcy rodzin o najniższych dochodach. – Po prostu 
wciąż nie dostaliśmy pieniędzy na ten cel od wojewody, któ-
ry z kolei miał otrzymać środki rządowe. Rozumiem zanie-
pokojenie mieszkańców, którzy przychodzą do nas i wciąż 
dopytują o termin wypłat, ale to naprawdę nie od nas za-
leży. Jak tylko fundusze zostaną nam przekazane, od razu 
zaczniemy regulować należności wobec zabrzan – wyjaśnia 
Zbigniew Gurnacz, dyrektor Zabrzańskiego Centrum Świad-
czeń Rodzinnych. To jednostka gminna, której prezydent 
miasta powierzyła rozpatrywanie wniosków i wydawanie 
decyzji administracyjnych w tym temacie. 

Bon bez pokrycia
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Jeszcze tylko do jutra – piątku 
(18 października) potrwają kon-

sultacje gminy Zabrze z miesz-
kańcami w sprawie proponowa-

nych zmian w kursowaniu linii 
autobusowych. Proces już wy-
wołuje ogromne emocje wśród 
pasażerów, którzy ruszyli do 
zbierania podpisów pod listami 
protestacyjnymi. Jak tłumaczył na 
posiedzeniu komisji infrastruktu-

ry komunalnej Rady Miasta wice-

prezydent Przemysław Juroszek, 
konieczność zmian wynika z tego, 
że na nowym centrum przesiad-

kowym przy ul. Goethego projek-

tant inwestycji przewidział zbyt 
mało miejsc postojowych dla au-

tobusów kończących tu swój bieg, 
w związku z czym stacjonują one 
na placu Dworcowym przy dworcu 
kolejowym. I nie tylko dezorgani-
zują tamtejszy ruch, ale i powo-

dują wydatek 1,1 mln zł rocz-
nie (to koszt tzw. dodatkowych 
wozokilometrów, a nie samego 
postoju). Stąd pomysł gminy, by 
bieg niektórych linii wydłużyć lub 
połączyć, by przystanek końcowy 
nie był zlokalizowany przy ul. Go-

ethego. 

Prezydent Agnieszka Rupniewska 
tradycyjnie już odpowiedzialnością 
za powstały problem obarcza wyłącz-
nie poprzednie władze miejskie, ale 
rzeczywistość jest znacznie bardziej 
skomplikowana. Projekt budowlany 
centrum przesiadkowego został bo-
wiem kilka lat temu zaakceptowany 
przez Zarząd Transportu Metropoli-
talnego, a więc głównego organiza-
tora komunikacji autobusowej. Sama 
zaś Rupniewska i jej klub radnych 
KO – Nowe Zabrze nie interwenio-
wali, gdy radny Ferdynand Reiss (PiS) 
przestrzegał na sesji i na naszych ła-
mach, że nowy dworzec będzie zbyt 
mały. A razem z nim opozycja mogła 
przeforsować każdą jedną uchwałę 
w tej sprawie… 

Jeszcze inną sprawą jest to, iż prezy-
dent Rupniewska obejmując władzę 
w Zabrzu zapowiadała, że wprowa-
dzi otwarte i prawdziwe konsulta-
cje społeczne polegające na spotka-
niach z mieszkańcami i rozmawianiu 
o konkretnych sprawach. Niestety, 
i tym razem zastosowano dawny 
mechanizm, czyli wywieszenie ogło-
szenia w internetowym biurze infor-
macji publicznej Urzędu Miejskiego 
i zareklamowaniu konsultacji profilu 
prezydenta miasta w mediach spo-
łecznościowych. „Czy wiecie, ile kosz-
tuje najdroższy parking w Zabrzu? To 
„parking” autobusów przy dworcu 
PKP. Roczny koszt to 1,1 ml zł, który 
musimy ponieść wspólnie. To kolejny 
dowód na to, że projekt budowy cen-
trum przesiadkowego w tym miejscu 
był nieprzemyślany. Autobusy muszą 
teraz parkować pod dworcem poza 
centrum przesiadkowym. Dlatego 
zapraszam wszystkich Mieszkańców 
Zabrza do wzięcia udziału w konsul-

tacjach społecznych. Wspólnie wypra-
cujmy rozwiązanie, które nie utrudni 
korzystania z komunikacji zbiorowej, 
a pozwoli zaoszczędzić ponad milion 
złotych rocznie” – napisała prezydent 
Rupniewska, nie precyzując w ogóle, 
że chodzi o zmianę przebiegu linii, 
a nawet likwidację niektórych z nich. 

Gdy ludzie się w końcu zoriento-
wali o co chodzi, w mieście zawrza-
ło. W reakcji prezydent zamieściła 
kolejny wpis, interpretując wzburze-
nie mieszkańców jako swój… sukces. 
„Trzeba to jasno powiedzieć – czasy 
podejmowania jednoosobowo tak 
ważnych decyzji już w Zabrzu minę-
ły! Konsultacje społeczne, które ogło-
siliśmy w sprawie uporządkowania 
zasad transportu publicznego i siatki 
połączeń w naszym mieście, cieszą 
się ogromnym zainteresowaniem. To 
budujące, że zabrzanie tak bardzo 
się zaktywizowali, ponieważ to wa-
sze opinie, jako użytkowników ko-
munikacji miejskiej, są w tej sprawie 
najważniejsze. Chcemy wsłuchać się 
w każdy głos zabrzan”. 

Z kolei w jednym z komentarzy 
pod postem prezydent odniosła się 
do krytycznej uwagi naszego dzien-
nikarza, iż jako szefowa największe-
go klubu opozycyjnego poprzed-
niej kadencji nie interweniowała 
w tej sprawie i nie wspierała rad-
nego Reissa o przeprojektowanie 
zadania: „W poprzedniej kadencji 
byłam radną opozycji i wielokrotnie 
zwracałam uwagę na liczne niepra-
widłowości, jednak moje uwagi nie 
były uwzględniane przez ówcze-
sne władze Zabrza, które posiadały 
większość w Radzie Miasta. Moje 
ogromne wątpliwości wzbudzał spo-
sób, w jaki wydawane były pienią-

dze miejskie na budowę Centrum 
Przesiadkowego oraz jakość samej 
realizacji tej inwestycji. W dużej 
mierze środki miejskie przeznaczono 
na promocję projektu, zamiast na 
zapewnienie odpowiedniego funk-
cjonowania Centrum Przesiadko-
wego dla mieszkańców” – odpisała 
nam prezydent Rupniewska. Rzecz 
jednak w tym, że faktyczna inter-
wencja dotyczyła głównie sztucznie 
wywołanej u progu kampanii wy-
borczej burzy wokół wielkości rond 
przy centrum przesiadkowym. Opo-
zycja podniosła wówczas „lament”, 
że są one zbyt ciasne dla autobusów. 
Życie pokazało, że była to typowa 
polityczna burza w szklance wody…

A jak obecny sukces konsultacyjny 
wygląda w rzeczywistości i jak prze-
biega? Wystarczy zajrzeć chociaż-
by na grupę dyskusyjną „Dzieje się 
w Zabrzu”, by poznać nastroje. Wiele 
osób jest zbulwersowanych, a sprze-
ciw wobec planów zlikwidowania li-
nii 234 (i zastąpienia ją wydłużeniem 
trasy linii 15 z Bytomia do Zabrza 

przez osiedle Kopernika  ) podpisało 
się już na Zaborzu 2,2 tysiąca osób. 
Wiernych wsparł w tej sprawie tak-
że proboszcz miejscowej parafii św. 
Franciszka. „Likwidacja linii 234 jest 
dla nas zupełnie niezrozumiała, bar-
dzo uciążliwa i świadczy o lekcewa-
żeniu naszych potrzeb. W roku 2021 
i 2023 mieszkańcy wyrazili swój 
sprzeciw odnośnie wprowadzenia 
jakichkolwiek zmian w trasie, choć 
obejmowały one dogodniejsze propo-
zycje…” – czytamy w piśmie prote-
stacyjnym mieszkańców. 

Duże zamieszanie zapanowało też 
na osiedlu Helenka, gdzie władze 
chcą zlikwidować linię 81 – najszyb-
sze i najprostsze połączenie tej naj-
bardziej wysuniętej na północ dziel-
nicy ze Śródmieściem. Zamiast niej 
ma zostać przedłużona linia… 32, 
a więc biegnąca z Gliwic do centrum 
Zabrza. Tutaj konsultacje z mieszkań-
cami organizowała miejscowa rada 
dzielnicy w minioną środę wieczo-
rem. Do tego tematu będziemy na 
pewno wracać.  (pej)

Jak powinna wyglądać nowa siatka połączeń autobusowych? 
Plan likwidacji niektórych linii wzburzył Zaborze i Helenkę

Zostawcie nam 234 i 81!
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DOKOŃCZENIE ZE STR. 1

Tymczasem Prokuratura Rejonowa 
w Zabrzu umorzyła śledztwo w spra-
wie zachowania policjanta i uznała, że 
jego strzelanie było legalne. A gdy zdu-
miony takim obrotem sprawy miesz-
kaniec odwołał się do sądu, to jemu 
przedstawiono dwa zarzuty karne. 
Grozi mu teraz do 3 lat więzienia!

Chuligan? Nie, to policjant!

Małżeństwo Artura i Sylwii Żabiń-
skich (na zdjęciu w miejscu zdarze-
nia) prowadzi przy głównej ulicy os. 
Helenka sklep motoryzacyjny. To, co 
przeżyli wspólnie 27 kwietnia po po-
łudniu stało się ich życiowym koszma-
rem. Odwozili właśnie matkę do po-
bliskiego domu z rodzinnej imprezy, 
na której Artur wypił kilka kieliszków. 
Dlatego za kierownicą ich dostawcze-
go samochodu siedziała jego małżon-
ka. I choć czują się poszkodowanymi 
działaniami funkcjonariusza z innego 
miasta i to po służbie, to prokuratu-
ra postanowiła z Żabińskiego uczynić 
sprawcę, który sprowokował policjan-
ta do sięgnięcia po broń w obronie ko-
niecznej.

Jak wspominają małżonkowie, po 
zatrzymaniu się przed blokiem przy 
ul. Harcerskiej 25, nagle usłysze-
li i poczuli silne uderzenie w tylną 
część naczepy ich dostawczaka. Jest 
blaszana, więc huk był potężny. – Zo-
baczyliśmy stojącego nieopodal nas 
masywnie zbudowanego mężczyznę, 
z króciutko przystrzyżonymi włosami. 
Byliśmy przekonani, że to jakiś chuli-
gan szukający zaczepki. Zwłaszcza, że 
nie zajechaliśmy mu wprost drogi i nie 
złamaliśmy żadnego przepisu ruchu 
drogowego. Mąż więc się zdenerwował 
i wyskoczył do niego z samochodu. 
Przed oddaniem strzałów mężczyzna 
ten w żaden sposób nie sygnalizował 
nam, że jest policjantem. Przecież nikt 
przy zdrowych zmysłach nie rzuci się 
na funkcjonariusza – podkreśla Sylwia 
Żabińska. – Wracaliśmy z normalnej 
imprezy urodzinowej, a nie z libacji. 
Jesteśmy normalną rodziną, nie pato-
logiczną. Była sobota zaczynająca ma-
jowy weekend, to chyba mieliśmy pra-
wo do rodzinnego biesiadowania? Mąż 
zresztą był w normalnym logicznym 
kontakcie, późniejsze badanie wykaza-
ło, że wydmuchał jeden promil – do-
daje kobieta. 

– Ale to ze mnie prokuratura próbu-
je zrobić bandytę. Wpadam w nerwi-
cę, po nocach nie śpię, mam problemy 
ze skupieniem się w pracy, bo jestem 
jak samotna żaglówka zderzający się 
ze ścianą bezdusznego aparatu władzy 
i całą jego mocą. Przecież ten człowiek 
nie pokazał odznaki, nie przedstawił 
się stopniem, tylko wyciągnął tele-
fon komórkowy i zaczął mnie osten-
tacyjnie nagrywać. Zdenerwowałem 
się więc jego tupetem i wywiązała się 
zwykła uliczna sprzeczka. Nagle on 
wyciąga zza paska broń i zaczyna do 
mnie strzelać, trzymając lufę na wyso-
kości mojej głowy – relacjonuje nam 
Artur Żabiński. – Ponieważ stałem 
bardzo blisko niego, a nie odniosłem 
ran, utwierdziłem się w przekonaniu, 
iż mam do czynienia z jakimś osiedlo-
wym chuliganem z bronią hukową. 
Mimo ogłuszenia, ruszyłem za nim, by 
go zatrzymać i przekazać w ręce poli-
cji. Doszło do szarpaniny, w wyniku 

której on miał rozszarpaną koszulę, 
a ja zakrwawioną twarz. Dopiero po 
wszystkim powiedział, że teraz mamy 
przewalone, bo to on jest policją i zo-
baczymy, co się będzie działo 

Jak kilkukrotnie podkreśla, nigdy 
nie był karany sądownie, ani nawet 
notowany przez policję. Niektórych 
miejscowych stróżów prawa zna na-
wet jako klientów w swym sklepiku. 
Do głowy mu nigdy nie przyszło, iż to 
on zostanie uznany przez prokuraturę 
za głównego prowodyra i sprawcę. 

Naocznego świadka  
nie przesłuchali

Po całym zajściu zarówno Żabiń-
ska, jak i ów policjant, zadzwonili 
pod numer alarmowy 112. Dopiero 
niedawno Żabińscy odkryli w aktach 
sprawy, że zgłoszenie o strzałach na 
osiedlu przekazała także lokatorka 
sąsiedniego budynku. Ale śledczy nie 
wezwali jej na przesłuchanie. – Wielka 
szkoda i niedopatrzenie, bo gdy teraz 
do niej dotarłam okazało się, że dużą 
część zdarzenia nagrała telefonem ko-
mórkowym z okna. Ale nagrania nie 
zachowała i przepadło wraz z rzekomo 
uszkodzonym jej smartfonem. A może 
po prostu boi się zeznawać przeciwko 
policjantowi? – zastanawia się Sylwia 
Żabińska. 

Na miejscu pojawiła się lokalna po-
licja, służby kryminalne i wicekomen-
dant policji, choć dyżurny prokurator 
nie dotarł. Broń zabezpieczono i po-
twierdzono, iż jest to pistolet służbo-
wy policjanta pionu kryminalnego Ko-
mendy Miejskiej w Piekarach Śląskich. 
W magazynku brakowało dwóch 
naboi. Kul jednak nie znaleziono 
w trakcie oględzin miejsca zdarzenia. 
Sprawą zajęło się także Biuro Spraw 
Wewnętrznych, czyli tzw. policja w po-
licji. Swoje działania wszczął także ko-
mendant piekarskiego garnizonu. 

Upomniany dyscyplinarnie
– Postępowanie dyscyplinarne zo-

stało zakończone upomnieniem tego 
funkcjonariusza – przekazał nam Łu-
kasz Czepkowski, rzecznik prasowy 
komendy policji w Piekarach Śląskich. 
Nie doprecyzował jednak, na czym 
przewinienie funkcjonariusza polega-
ło i za co go ukarano. Według naszych 
ustaleń, policjantowi cofnięto też zgo-
dę na zabieranie pistoletu do domu 
i po zakończeniu służby musi ją depo-
nować na komendzie. 

Z innych informacji, do których 
dotarł reporter GŁOSu wynika, iż 

wedle ustaleń BSW, ów policjant tego 
dnia, jak i następnego, w ogóle nie był 
na służbie. Dlaczego więc w dniu wol-
nym od pracy, jadąc prywatnie do Za-
brza trzymał za pazuchą pistolet? Czy 
rozpracowywał akurat jakiś groźny 
gang? A może prawdziwi przestępcy 
mu wygrażali i zasadzali się na niego, 
a on mylnie zinterpretował sytuację, 
gdy nagle samochód dostawczy zaje-
chał mu drogę? Takiego „alibi” nie po-
twierdza w rozmowie z GŁOSem ani 
zabrzańska policja, ani szef miejscowej 
Prokuratury Rejonowej. – Policjant nie 
przestaje być policjantem po zakończe-
niu dnia pracy. A jeśli sprawnie posłu-
guje się bronią, to nie widzę problemu, 
by miał ją przy sobie także po służbie. 
Mogę się tylko czuć bezpieczniej, bo to 
znaczy, iż w razie nagłej potrzeby poli-
cjant taki może podjąć natychmiastowe 
działanie w obronie życia lub zdrowia 
ludzkiego. Ta sprawa była naprawdę 
bardzo wnikliwie analizowana przez 
naszego prokuratora i nie dopatrzył się 
on złamania prawa przez policjanta. 
Strzały oddał wyłącznie ostrzegawczo, 
co prawda w kierunku tego człowie-
ka, ale na pewno w powietrze. Gdyby 
w niego faktycznie celował, na pewno 
z tak bliskiej odległości by go trafił. 
Prokurator się w tej sprawie napraco-
wał i nie wmówi mi pan, że decyzja nie 
jest merytoryczna – przekonuje Woj-
ciech Czapczyński, szef Prokuratury 
Rejonowej w Zabrzu. Twierdzi wręcz, 
że dziennikarz jest stronniczy i zadaje 
tendencyjne pytania. 

Broń to ostateczność
Dlaczego jednak policjant zajmujący 

się do niedawna patrolowaniem ulic – 
a więc profesjonalnie wyszkolony – nie 
ograniczył się do użycia siły fizycznej 
by obezwładnić rzekomego napastni-
ka? Czy użycie broni nie powinno być 
ostatecznością w sytuacji konfrontacji 
z nieuzbrojonym przeciwnikiem? – 
Mnie proszę nie pytać o zasady nosze-
nia i użycia broni przez policję, tylko 
tę właśnie służbę. My się skupiliśmy 
na ocenie, czy policjant działał zgodne 
z prawem – odpowiada nam prokura-
tor Czapczyński. 

Tymczasem w piśmie BSW do ko-
mendanta policji w Piekarach Śl. z 5 
czerwca wyraźnie zaznaczono: „Wy-
dział BSW realizuje poszczególne czyn-
ności śledztwa Prokuratury Rejonowej 
w Zabrzu (…) w sprawie mającego 
miejsce 27 kwietnia narażenia Artu-
ra Żabińskiego (…) na bezpośrednie 
niebezpieczeństwo utraty życia przez 

funkcjonariusza policji po służbie po-
przez oddanie strzałów ze służbowej 
broni palnej w kierunku wyżej wymie-
nionych”. 

A co na to miejscowa policja, do 
której odsyła nas szef prokuratury? 
– To nie zabrzańska policja oceniała 
zasadność wykorzystania broni w tym 
przypadku. Jednak rzeczywiście użycie 
broni powinno być ostatecznością. Po-
licjanci, podejmując decyzje o użyciu 
broni oceniają, że inne środki nie są 
skuteczne, nie mają szans powodze-
nia lub użycie ich będzie wiązało się 
z ryzykiem utraty inicjatywy i kontro-
li nad sytuacją, a charakter zdarzenia 
wyczerpuje znamiona ustawy o środ-
kach przymusu bezpośredniego i bro-
ni palnej – wyjaśnia Sebastian Bijok, 
rzecznik prasowy Komendy Miejskiej 
Policji w Zabrzu. 

Jak agent 007
Co wiadomo o samym „szeryfie” in-

terweniującym na osiedlu? W interne-
cie niewiele można znaleźć informacji 
o nim. W styczniu 2023 roku policja 
w Tarnowskich Górach w bardzo ob-
szernym wpisie chwaliła go z nazwiska 
(tam wówczas pracował w ogniwie 
patrolowym) za przywrócenie funkcji 
życiowych umierającej kobiety – ofiary 
przestępstwa kryminalnego. Funkcjo-
nariusz ten jest bowiem jednocześnie 
ratownikiem medycznym i widząc 
przez okno mieszkania nieprzytomną 
ofiarę leżącą na podłodze, sięgnął po 
broń służbową by przestrzelić szybę 
antywłamaniową… Nie jest natomiast 
jasne, dlaczego – skoro tak dobrze był 
oceniany – postanowił zmienić garni-
zon?

Przeglądając archiwa internetu na-
tknęliśmy się także na jego zdjęcie 
z mediów społecznościowych. Męż-
czyzna w cywilnym ubraniu stylizuje 
się na wzór filmowego Jamesa Bonda, 
trzymając broń w typowo kinowym 
ujęciu (z lufą skierowaną do góry) i pa-
trząc dumnie do obiektywu. Zadziwia 
cytat widniejący na tej fotografii: „Be 
polite, be courteous, show professio-
nalism and have a plan to kill everyone 
in the room” co w wolnym tłumacze-
niu oznacza: „Bądź grzeczny, uprzej-
my, okaż profesjonalizm, ale miej plan 
zabicia każdej napotkanej osoby”. Jak 
się okazuje, to głośny i kontrowersyjny 
cytat generała armii USA Jamesa Mat-
tisa, wypowiedziany do podwładnych 
w trakcie wojny w Iraku, gdy żołnie-
rzom przychodziło spotykać się z miej-
scową ludnością…

Dokładnie dzisiaj (17 października) 
Sąd Rejonowy w Zabrzu ma się wypo-
wiedzieć na temat odwołania Artura 
Żabińskiego od decyzji o umorzeniu 
śledztwa w sprawie oddanych w jego 
kierunku strzałów przez policjanta 
poza służbą. Nie czekając na to roz-
strzygnięcie, na wyraźne polecenie 
prokuratury, zabrzaninowi dwa tygo-
dnie temu przedstawiono dwa zarzu-
ty karne. Jedno dotyczy kierowania 
gróźb karalnych, drugie naruszenia 
nietykalności cielesnej krewkiego poli-
cjanta. – Decyzja należy oczywiście do 
sądu, ale osobiście nie znajduję uzasad-
nienia do użycia broni palnej w opar-
ciu o fakty ustalone w tej sprawie. I to 
niezależnie od tego, czy policjant byłby 
na służbie czy też nie – komentuje re-
prezentujący Żabińskiego mecenas Pa-
weł Matyja, znany także naszym Czy-
telników z udzielania porad prawnych 
na naszych łamach. 

Artur Żabiński nie przyznaje się do 
winy i zapowiada walkę o dobre imię 
i pełne uniewinnienie. Sam policjant 
nie odpowiedział na propozycję roz-
mowy z naszym dziennikarzem. 

PRZEMYSŁAW JARASZ
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Niespełna 5 miesię-

cy cieszyli się zmoto-

ryzowani mieszkańcy 
spółdzielczych bloków 
przy ul. Nad Kanałem 
34 i ul. Wolności 124 
i 126 z uporządkowania 
i modernizacji osiedlo-

wego parkingu, przypo-

minającego wcześniej 
dziurawe klepisko. Uło-

żone wiosną tego roku 
betonowe krawężniki 
jednak niedawno wyko-

pano i wywieziono w bli-
żej nieznanym kierunku. 
Świeża ziemia, którą 
zasypano pozostałe po 
tej „operacji” rowy, po 
deszczu zamienia się 
w błoto i spływa na plac 
z samochodami… 

W czasach, gdy powstawa-
ły te wieżowce liczba pojaz-
dów mechanicznych miesz-
kańców była wielokrotnie 
niższa, co przekładało się na 
ilość miejsc parkingowych. 
W tym czasie od strony ścia-
ny szczytowej bloku przy ul. 
Wolności 124c zbudowa-
no wyasfaltowany parking 
z wjazdem od ul. Nad Ka-
nałem, mogący pomieścić 
24 osobówki. Podobny, lecz 
nieco mniejszy, z wjazdem 
od ul. Łanowej powstał pod 
blokiem przy ul. Wolności 
126a. Z biegiem lat kierow-
cy coraz głębiej wkraczali na 
trawnik pomiędzy pierw-
szym ze wspomnianych par-
kingów, a ul. Łanową.  Swoje 
pojazdy zaczęli stawiać tam 
także mieszkańcy bloku z ul. 
Nad Kanałem 34, dla któ-
rych nie starczało już miejsc 
pod ich budynkiem, nale-
żącym też do Zabrzańskiej 
Spółdzielni Mieszkaniowej. 
I tak przed niespełna dekadą 
kierowcy zaanektowali cał-
kowicie ten pas ziemi. Tym 
sposobem liczba samocho-
dów, jakie można było teraz 
zaparkować na tak przedłu-
żonym parkingu zwiększy-
ła się ponad trzykrotnie. 
– Nieutwardzony plac wraz 
z upływem czasu zaczął jed-
nak coraz bardziej przypo-
minać klepisko z licznymi 
koleinami i dziurami wyżło-
bionymi przez manewrujące 
auta, zwłaszcza w deszczowe 
dni – mówi jeden z kierow-
ców (nazwisko do wiadomo-
ści redakcji). 

Mieszkańcy zaczęli upomi-
nać się o utwardzenie tego 
placu  zarówno w swojej 
administracji (ADM Zachód 
przy ul. Wolności), jak i w 
dyrekcji Zabrzańskiej Spół-
dzielni Mieszkaniowej (ul. 
Ślęczka). – Gdy w marcu tego 
roku na parkingu pojawiły się 
ekipy remontowe, bardzo się 
ucieszyliśmy. Dziury wyrów-
nano, a cały plac, o długości 
ponad 70 metrów, łącznie 
z wjazdem od ul. Łanowej 
wysypano tłuczniem. Całość 
obramowano estetycznymi 
krawężnikami. I tak wreszcie 
po latach starań w kwietniu 
mogliśmy w końcu parkować 

w tym miejscu, nie ryzykując 
uszkodzeniem samochodu 
–  wspomina Regina Pie-
ron. – Niespodziewanie pod 
koniec sierpnia przyjecha-
li jednak jacyś ludzie i nie 
wyjaśniając nam niczego, 
wykopali wszystkie ułożo-
ne starannie kilka miesięcy 
wcześniej elementy betono-
wego obramowania parkin-
gu, a powstałe w ten sposób 
głębokie rowy zasypali byle 
jak świeżą ziemią. Kobieta 
jest oburzona. Twierdzi, że 
w administracji powiedzia-

no jej, że to... modernizacja. 
Z kolei gdy jej mąż zadzwo-
nił z podobnym pytaniem do 
dyrekcji spółdzielni, usłyszał 
od inspektorów, że nie wie-
dzą, kto i po co to zrobił. Lu-
dzie myśleli nawet, że ktoś 
ukradł te elementy i chcieli 
zawiadomić policję! W koń-
cu, na odczepnego powie-
dziano im, że do końca roku 
te krawężniki „się znajdą”. 
– Pomijając już, czy będą to 
te same elementy, czy nowe, 
jest to marnowanie pracy 
ludzi, którzy to robią i jak 

podejrzewam naszych pienię-
dzy, jakie spółdzielnia będzie 
musiała dodatkowo zapłacić 
za te prace – denerwuje się 
kierowca, z którym rozma-
wialiśmy na początku. 

Próbujemy ustalić w dy-
rekcji ZSM, kto i dlaczego 
zniweczył efekt prac, wyko-
nanych wiosną tego roku. 
Zostajemy jednak odesłani 
do ADM Zachód, gdzie je-
dynie nieoficjalnie słyszymy, 
że krawężniki nie zostały 
skradzione, a zabrano je... 
na inną budowę. Kierownik 

administracji – Marek Paw-
lik jest jednak na miejscu 
nieuchwytny. Gdy w końcu 
udaje nam się do niego do-
dzwonić, nie chce jednak 
rozmawiać na ten temat, 
twierdząc, że sprawa jest 
skomplikowana, a on nie jest 
upoważniony do rozmów 
z prasą. Ponownie kontaktu-
jemy się z dyrekcją spółdziel-
ni, gdzie radzą nam wysłać 
oficjalne zapytanie na adres 
administracji, bo „tam najle-
piej orientują się w tej spra-
wie”. 18 września wysyłamy 
więc e-maila: Mieszkańcy 
ul. Nad Kanałem 34 skarżą 
się, że zrobiony po latach 
w marcu tego roku solidny, 
wysypany tłuczniem i oko-
lony krawężnikami parking 
przed ich blokiem został pod 
koniec sierpnia “ogołocony” 
z tych krawężników, a bruz-
dy zasypano ziemią. Podob-
no inspektorzy w dyrekcji 
nie wiedzą, co się stało. Kto 
i w jakim celu to zrobił? Czy 
szkoda zostanie naprawiona 
i kiedy?

Mija tydzień, a odpo-
wiedzi brak. Dział prawny 
spółdzielni, ani dyrektor ds. 
technicznych (Grzegorz Gó-
ral) nie chcą rozmawiać, bo 
odpowiedź ma przygotować 
administracja. W czwar-
tek (26 września) sami tam 
dzwonimy  i kierownik Paw-
lik obiecuje oddzwonić w po-
niedziałek. Próbuje jedynie 
uspokoić nas, że żadnych 
podwójnych kosztów dla 
spółdzielców tu nie będzie, 
choć „na logikę” wydaje się 
to niemożliwe. Nadchodzi 
poniedziałek (30 września). 
Bezskutecznie czekamy na 
telefon od Pawlika, który 
kursuje między administracją 
a dyrekcją. Sytuacja powta-
rza się w następnych dniach. 
W administracji twierdzą, 
że odpowiedź przygotowuje 
dyrekcja, w dyrekcji, że kie-
rownik. – Proszę czekać cier-
pliwie, odpowiedź na pewno 
będzie – słyszymy od Pawli-
ka, gdy w końcu udaje się go 
zastać w biurze.

Na stronie ZSM znajdu-
jemy informację, że kierow-
nik administracji odpowiada 
za terminowe udzielanie od-
powiedzi na korespondencję 
tradycyjną lub elektroniczną. 
Termin udzielenia odpowie-
dzi, zgodnie z postępowa-
niem wewnątrzspółdzielczym 
określonym w Statucie ZSM, 
wynosi: 1 miesiąc dla spraw 
zwykłych, 2 miesiące w spra-
wach wymagających szcze-
gółowego rozpatrzenia lub 
skomplikowanych, 3 miesią-
ce w sprawach wymagają-
cych rozpatrzenia przez Radę 
Nadzorczą ZSM.

Ciekawe, ile czasu upłynie, 
nim ZSM wymyśli sensowne 
wytłumaczenie bezsensow-
nych działań na parkingu? Jak 
tylko odpowiedź nadejdzie, 
niezwłocznie poinformujemy 
o tym Czytelników.

ELŻBIETA  
SKWARCZYŃSKA-ADRYAŃSKA  

Znikające
krawężniki

Mieszkańcy zarzucają spółdzielni marnotrawstwo
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Tymczasem niezależnie od 
tej sprawy komendant stra-

ży miejskiej poinformował 
radnych, iż coraz więcej za-

brzan odmawia przyjęcia 
mandatu. Od początku roku 
odnotowano 54 takie przy-

padki. W efekcie sprawy 
wykroczeń porządkowych 
muszą być rozpatrywane 
przez sądy, na czym – jak się 
okazuje – traci budżet gminy. 
Jak to możliwe? – Zgodnie 
z prawem, każdemu miesz-
kańcowi przysługuje prawo 
by nie zgodzić się z oceną 
sytuacji interweniującego 
patrolu i odmówić przyjęcia 
mandatu. Wówczas sprawa 
obligatoryjnie jest kierowa-
na do sądu i w zdecydowanej 
większości przypadków (oko-
ło 95 procent) ten zasądza 
grzywny, nierzadko wyraź-
nie wyższe w porównaniu 
z proponowanymi przez nas 
mandatami. Rzecz w tym, 

że takie kary finansowe wy-
znaczone przez sąd są wpła-
cane już do budżetu pań-
stwa. Podsumowując: gdyby 
sprawca wykroczenia przyjął 
mandat, wówczas zapłacił-
by mniej i na rzecz lokalnej 
społeczności, gdy sprawa 
trafia do sądu to najczęściej 
płaci więcej i na rzecz całe-
go kraju – wyjaśniał podczas 
wrześniowego posiedzenia 
komisji prawa RM Zbigniew 
Juskowiak, komendant SM 
w Zabrzu. 

Wróćmy jednak do na-

szej interwencji reporterskiej 
w Rokitnicy. Sprawa jest 
o tyle bulwersująca, iż według 
naszych ustaleń, właścicielka 
wskazanej nieruchomości wy-

najmuje na zasadach komer-
cyjnych postawione garaże 
i czerpie z tego zyski. Do bie-

żącego utrzymania nierucho-

mości nie wynajmuje jednak 
firmy zewnętrznej, lecz jest 

widywana jak sama odśnieża 
dojazd lub porządkuje zieleń 
na swej działce. Ta jest zresztą 
wyraźnie wygrodzona słup-

kami, a wjazd na posesję jest 
zabroniony z wyjątkiem użyt-
kowników garaży. 

O jej najnowszej prakty-

ce poinformowała naszego 
dziennikarza 18 września jed-

Zamiast zlecić utylizację zielonych odpadów, właścicielka  
komercyjnie wynajmowanych garaży wyrzucała je za płot

Samowolka przy targowisku
Potencjalna właścicielka niewielkiego kompleksu ga-

raży w sąsiedztwie targowiska miejskiego w Rokitnicy 
postanowiła zaoszczędzić na utylizacji zielonych odpa-

dów (przeróżnych chwastów) i po wyrwaniu ich z ziemi 
ładowała na taczkę i wyrzucała je 20 metrów za płotem 
– na terenie zielonych nieużytków. Nasz reporter za-

alarmowany przez okolicznych mieszkańców o podej-
rzanym zachowaniu kobiety, potwierdził na miejscu ten 
proceder. Po udokumentowaniu go licznymi zdjęciami 
i filmem, wezwał na miejsce patrol straży miejskiej. 
I choć formalnie wszystko potwierdzono, kierownic-

two formacji odmówiło nam poinformowania, w jaki 
sposób ukarano „zaradną” rokitniczankę. Zapewniono 
natomiast redakcję, że nielegalnie wyrzucone odpady 
zielone zostaną wkrótce przez winowajczynię usunię-

te. Od tego czasu minął miesiąc, a zeschłe „zielska” 
nadal szpecą sąsiedztwo targu. Czy podanie służbom 
porządkowym na tacy sprawczyni zaśmiecania miasta 
nie powinno być wystarczającym pretekstem do wy-
ciągnięcia wobec niej konsekwencji i wyegzekwowania 
uprzątnięcia terenu? 

na z osób mieszkająca w są-

siedztwie garaży i w związku 
z tym spacerująca po obejściu. 
– Proszę zobaczyć, kobieta 
wyrywa te wielkie chwasty, 
ładuje na taczkę po same jej 
brzegi, a następnie pcha ją 
za ogrodzenie nieruchomości 
i znika. A po pewnym czasie 
wraca z opróżnioną już tacz-
ką – zwrócił uwagę nasz roz-

mówca. 
Przez około pół godziny 

obserwowaliśmy działania tej 
kobiety z wysokości jednego 
z okolicznych mieszkań. Po-

dejrzenia naszego rozmów-

cy w pełni się potwierdziły. 
Właścicielka garaży mozolnie 
wyrywała metrowe rośliny, 
skrupulatnie je układała na 
taczce i wywoziła na sąsiedni 
teren nieużytków. Następnie 
rozglądała się czy ktoś jej nie 
obserwuje, po czym chwyta-

ła zielone odpady i ręcznie 
zanosiła je nieco w głąb po-

rośniętego bujną roślinności 
terenu. Na naszych oczach 
mechanizm ten powtórzyła 
trzykrotnie. Niestety, jest to je-

den z wielu przykładów noto-

rycznego zaśmiecania tej dział-
ki bezpośrednio sąsiadującej 
z targowiskiem. W różnych jej 
miejscach natknąć się można 
na skupiska porzuconych bu-

telek, odpadów plastikowych, 
uszkodzonych mebli czy zuży-

tych opon. W poprzedniej ka-

dencji samorządu interwencje 
w tej sprawie składał ówczesny 
radny Sebastian Markisch, ale 
służby miejskie specjalnie się 
tym problemem nie przejęły. 

Niedługo po naszym zgło-

szeniu najnowszego przy-

padku, na miejsce podjechał 
radiowóz straży miejskiej 
z dwiema funkcjonariuszkami. 
Po obejrzeniu naszego mate-

riału filmowego i zdjęciowego, 
przystąpiły do interwencji wo-

bec wskazanej kobiety. Zgod-

nie z przepisami, dziennikarz 
oczywiście nie mógł już uczest-
niczyć w tej czynności służbo-

wej. Kilka dni później w trybie 
prasowym zapytaliśmy więc 
kierownictwo Straży Miejskiej 
o przebieg i skutki interwencji. 
– Nasz patrol potwierdził zgła-
szaną interwencję i zastosował 
przewidziane prawem środki, 
ale według naszych zasad nie 
informujemy czy nałożono 
mandant (i w jakiej wysokości) 
lub czy ewentualnie poprzesta-
no na pouczeniu. Osoba odpo-
wiedzialna za ten czyn została 
natomiast zobowiązana do 
uporządkowania terenu, który 
zaśmieciła. Obiecała to uczy-
nić – przekazano nam w sie-

dzibie Straży Miejskiej. 
Niedawno sprawdziliśmy jak 

się sprawy mają: wyrzucona 
zieleń zdążyła się już zeschnąć, 
ale w dalszym ciągu nie została 
uprzątnięta…  (kiro)
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Dmuchańce, trampoliny, kawia-

renka ze słodkościami od rodzi-
ców, zabawy z elfami Militarne-

go Mikołaja, specjalne wydanie 
okazjonalnej gazety szkolnej – to 
tylko kilka z licznych atrakcji, ja-

kie czekały w weekend na gości 
Szkoły Podstawowej nr 25 (Za-

brze, ul. Kotarbińskiego 18). Pla-

cówka nosząca imię Jana Pawła II 
hucznie obchodziła swe 40-lecie!

Szeroko dla zwiedzających otwar-
te zostały drzwi sal komputerowych, 
zielonej pracowni, laboratorium 

przyszłości i specjalnej klasy stworzo-

ną w ramach projektu Wiele potrzeb 
– jeden cel. Na potrzeby święta uru-

chomiono natomiast salę sztuki i gier 
planszowych, sale doświadczeń i eks-
perymentów oraz klockową legolan-

dię. Uczniowie dali pokazy artystyczne, 
a wszyscy przybyli zatańczyli wspól-
nie potem belgijkę. Była także wielka 
akcja plastyczna: ze zgromadzonych 
wcześniej różnych materiałów zbudo-

wano przestrzenną rzeźbę przedsta-

wiającą szkołę. Przed autentyczną pla-

cówką posadzono zaś z okazji święta 
drzewo bukowe. W specjalnej kapsule 

czasu umieszczony został zaś szkolny 
piórnik z przyborami i zdjęciem grona 
pedagogicznego oraz listami uczniów. 
Było także wiele konkursów zręcz-

nościowych i zabaw, a nawet adopcja 
pluszaków, podczas których zbierano 
datki na wymianę nawierzchni szkol-
nego placu zabaw. Imprezę zakończy-

ło gromkie „sto lat” oraz poczęstunek 
okolicznościowym tortem ufundowa-

nym przez radę dzielnicy.     
SP 25 jest placówką publiczną 

prowadzoną przez gminę. Obecnie 
uczęszcza do niej nieco więcej uczniów 
niż rok temu (w sumie 400), wśród 
których jest dziewięcioro uczniów ze 
specjalnymi potrzebami edukacyjnymi 
z orzeczeniem o potrzebie kształcenia 
specjalnego. O wszystkie dzieci dba 
58 pracowników, w tym 42 nauczy-

cieli. Placówka oprócz programowego 
kształcenia zapewnia uczniom także 
wiele bezpłatnych zajęć pozalekcyj-
nych rozwijających zainteresowania 
i zdolności.  (kub) 

Wielki jubileusz Szkoły Podstawowej nr 25

Buk i kapsuła czasu

Młodzi  
wynalazcy

Aż dwie z dziewięciu nagród 
w konkursie projektów naukowych 
realizowanych przez uczniów szkół 
średnich wspólnie z nauczycielami 
akademickimi Politechniki Śląskiej 
zdobyła młodzież z Zespołu Szkol-
nego nr 10  (Zabrze-Mikulczyce, ul. 
Chopina 26). W trzeciej edycji kon-

kursu, którego finał odbył się we 
wtorek (15 października) uczestni-
czyło kilkuset uczniów z dwudziestu 
miast, którzy przygotowali blisko 
dziewięćdziesiąt innowacyjnych 
projektów.  

Efekty wielomiesięcznych prac, które 
zabrzanie prowadzili pod opieką dok-

tora Romana Czyby zaprezentowano 
podczas konferencji naukowej. Wśród 
tegorocznych laureatów obok zabrzan 
znalazły się ekipy z Chorzowa, Gliwic, 
Mysłowic, Radzionkowa i Rybnika. 
Wśród  prac wybranych i nagrodzonych 
przez ekspertów aż trzy zostały wyło-

nione przez Konsorcjum Uniwersytetu 
Europejskiego Eureca-Pro (do którego 
należy Politechnika Śląska, jedna z dzie-

sięciu uczelni badawczych w kraju). 
Jedną z tych prac jest skonstruowany 
przez zabrzan robot edukacyjny z inte-

raktywnym modułem segregacji śmieci. 
A tytuł drugiego z nagrodzonych pro-

jektów naszych uczniów to Nowatorski 
sposób pobierania próbek wody za po-
mocą drona.  

Z efektów konkursu, który rokrocznie 
gromadzi coraz większe rzesze entuzja-

stów techniki zadowolony jest rektor 
Politechniki Śląskiej, prof. Marek Paweł-
czyk. – Dzięki grantom krajowym i za-
granicznym oraz możliwości korzystania 
z nowoczesnych uczelnianych labora-
toriów i  opiece naukowców młodzież 
może wcielać w życie śmiałe pomysły, 
niemożliwe do realizacji w szkole. Wszy-
scy członkowie nagrodzonych zespołów, 
jeśli tylko zechcą, będą mogli studiować 
na naszej uczelni i przez pierwszy rok 
studiów pobierać stypendium w wysoko-
ści 700 złotych miesięcznie – podkreśla 
rektor. Już teraz natomiast mogą być oni 
dumni ze swych pierwszych w życiu pu-

blikacji naukowych, bo nagrodzone pra-

ce znajdą się w monografii wydanej przez 
uczelnię. (eska)

 

Z okazji jubileuszu  
90-lecia Zakładu Ubezpieczeń Społecznych 

serdecznie zapraszamy 

24 października 2024 r.  
od 9.00 do 13.00 

do siedziby Oddziału ZUS w Zabrzu i Inspektoratu ZUS w Tarnowskich Górach 

Stoiska wystawiennicze będą usytuowane:  
➢ na parterze w budynku Oddziału ZUS przy ul. Szczęść Boże 18  

• Koło Gospodyń Wiejskich z Żernicy, Paniówek, Wilczy, Czekanowa i ze Stanicy 
regionalne przysmaki, potrawy i wypieki, przetwory na zimę, 

• Powiatowa Stacja Sanitarno-Epidemiologiczna w Gliwicach  
porady dotyczące profilaktyki zdrowotnej i antykleszczowej. Stoisko zostanie wzbogacone o modele grzybów 
oraz plansze edukacyjne 3D z grzybami jadalnymi, niejadalnymi i trującymi, 

• Vision Express w Zabrzu 
bezpłatne konsultacje, badanie Autorefraktometrem- (wstępne pomiary wzroku), 

• Fortum w Zabrzu 
 „koło fortuny”, na którym każdy uczestnik będzie mógł wylosować upominek,  

• Carrefour w Zabrzu  
bezpłatne zakładanie karty Seniora Carrefour oraz karty PayBack, 

• Fundacja Unia Bracka 
bezpłatne konsultacje, badania poziomu cukru, ciśnienia i badanie spirometryczne, 

• Slim Gym Studio w Zabrzu 
analiza składu masy ciała - wyznaczanie poziomu tkanki tłuszczowej, spersonalizowane konsultacje 
dietetyczne, 

•   Bank Pocztowy w Zabrzu 
•   Komenda Miejska Policji w Zabrzu 

*Wydarzeniu będą towarzyszyć prelekcje na temat: 
✓ Nowe świadczenie Renta wdowia, którą poprowadzą doradcy emerytalni Oddziału ZUS w Zabrzu. 
✓ Profilaktyka zdrowotna i antykleszczowa dla seniorów którą poprowadzi przedstawiciel Powiatowej Stacji 

Sanitarno – Epidemiologicznej w Gliwicach. 
✓ Zagrożenia i ryzyka, a także sposoby na zachowanie bezpieczeństwa, którą poprowadzi przedstawiciel 

Komendy Miejskiej Policji w Zabrzu. 
Zapraszamy wszystkie osoby zainteresowane - godz. 10.00 - 11.00  Sala Konferencyjna p. 401 IV piętro. 

➢ na parterze w budynku A Inspektoratu ZUS w Tarnowskich Górach  
przy ul. Górniczej 4-6.  

• Koło Gospodyń Wiejskich z Karchowic  
regionalne przysmaki, potrawy i wypieki, przetwory na zimę 

Serdecznie zapraszamy wszystkich seniorów ! 
W sprawach organizacyjnych prosimy o kontakt z Panią Beatą Serwińską tel. 32 277 8673 beata.serwinska@zus.pl 
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Niezwykle obszerny pro-
gramowo, ale też ciekawy 
– i to nie tylko dla znaw-
ców i koneserów muzyki 
dawnej – był inaugurujący 
sezon koncert w Fortepia-
narium. Z recitalem klawe-
synowym wystąpiła Agata 
Meissner z Warszawy osia-
dła w Salzburgu, stolicy 
muzyki Wolfganga Amade-
usza Mozarta. Dzieł tego 
kompozytora jednak nie 
usłyszeliśmy, gdyż w pro-
gramie znalazły się utwo-
ry kilkunastu kompozyto-
rów austriackiego dworu 
z drugiej połowy wieku 
XVII z terenów cesarstwa 
habsburskiego oraz po-
wiązanych z nim kulturowo 
regionów, takich jak nie-
zależna wówczas Pasawa 
i właśnie Salzburg.  

Program koncertu z 13 paź-
dziernika był artystycznym 
rozwinięciem pracy doktorskiej 
klawesynistki, ale nie z dzie-
dziny gry tylko… muzykologii 
na austriackiej uczelni. – To 

będzie w zasadzie książka, po-

trzebuję jeszcze około roku by 
ją ukończyć – powiedziała nam 
zaraz po recitalu. – Jako, że je-

stem aktywną klawesynistką, to 
o tym o czym piszę, także gram. 
Pozwala mi to lepiej zrozumieć 
i zgłębić sprawy teoretyczne 
kompozycji. Wiem, że te recitale 
są długie, ale aby zaprezentować 
całość zagadnienia tak właśnie 
muszą być skonstruowane. Za-

zwyczaj gram krótsze koncer-
ty i bardziej urozmaicone oraz 

mam wiele występów kameral-
nych z innymi muzykami. 

Do szkoły muzycznej Agata 
Meissner poszła nie za namową 
rodziców, ale z własnej inicjaty-
wy. – Po prostu się uparłam jako 
dziecko po usłyszeniu gdzieś 
muzyki fortepianowej. Uczyłam 
się w Warszawie właśnie gry na 
pianinie, ale bardzo szybko, bo 
w wieku 12 lat, przerzuciłam 
się na klawesyn. I dyplom z gry 
na tym instrumencie zdoby-

łam w stolicy. Klawesyn mia-

łam w domu i siłą rzeczy sama 
o niego dbałam, stroiłam, do-

konywałam drobnych napraw. 
I te umiejętności przydały mi 
się w Salzburgu, gdzie na tam-

tejszej akademii jestem m.in. 
odpowiedzialna za przygoto-

wanie instrumentów od strony 
technicznej do koncertów. Stąd 
też jestem w stanie podziwiać 
zabrzańskie Fortepianarium – 
to wspaniała, rzadka kolekcja, 
pozwalająca na bardzo cieka-

we koncerty, zarówno dla ko-

neserów, jak i ze względu na 
różnorodność brzmienia także 
dla przeciętnego melomana. 
Grałam już tutaj w Zabrzu 
przed pandemią na wieczorze 
poświęconym sonatom. To rów-

nież było bogate brzmieniowo 
doznanie zarówno dla mnie, jak 
i dla słuchaczy, bo korzystałam 
z kilku z różnych instrumentów.

Interesująco zapowiada się 
tam także drugi w tym sezonie 
koncert, który odbędzie się 17 
listopada. Marek Toporowski, 
a więc wykładowca, muzyk, 
znany i ceniony interpretator 
dzieł na oryginalnych instru-

mentach, założyciel Fortre-
pianarium przy ul. Hagera 41 
(dawny poprzemysłowy Dom 
Kawalera należący do Demek-
su) wykona Wariacje Goldber-
gowskie Jana Sebastiana Bacha. 
– Pierwszą część tego dzieła za-

gram na najnowszym nabytku, 
a mianowicie klawesynie z Fil-
harmonii Narodowej w War-
szawie – mówi Toporowski. 
– To instrument pochodzący 
z lat 60. ubiegłego wieku, bar-
dzo sprawny i o dużym brze-

mieniu, takim koncertowym. 
Filharmonia kupiła nowy, a ja 
skorzystałem z okazji i ścią-

gam ten ich poprzedni do Za-

brza. Czuję do tego klawesynu 
szczególny sentyment, bo to na 
jego brzmieniu się wychowa-

łem muzycznie i zakochałem 
w sztuce dawnej. Drugą cześć 
„Wariacji Goldbergowskich” 
wykonam natomiast na elek-

tronicznych organach Ham-

monda. Coraz częściej muzykę 
dawną gra się na tym podob-

nych klawiszach, co nadaje im 
specyficznego, świeżego klima-

tu i wydobywa smaczki daw-

nych kompozycji.  (laz)

Wiosną tego roku Mu-
zeum Miejskie w Rudzie 
Śląskiej prezentowało do-
robek Orzegowskiej Grupy 
Twórców Kultury Czapla 
z okazji jej 10-lecia. Teraz 
zaś obejrzeć można tam 
dorobek Grupy Bielszowic-
kiej, zwanej też przez bada-
czy amatorskiej twórczości 
plastycznej także Grupą 
Rudzką. Zespół ten istnieje 
już od sześciu dekad, choć 
nie ma pewnej i konkretnej 
daty jej założenia.    

Ów zespół powstał przy 
zakładowym domu kultury 
KWK Bielszowice. Jego zało-
życielami i pierwszymi człon-
kami byli nauczyciele oraz 
pracownicy kopalni (m.in. 
Władysław Luciński, Józef 
Niemiec, Jerzy Harazim, Jan 
Janiga, Antoni Adamski i Ta-
deusz Borecki), a opiekunem 
został Stefan Świtała. Po-
czątkowo niewielki krąg pa-
sjonatów sztuk plastycznych 
szybko znajdował nowych 
zainteresowanych i grono 
stopniowo się powiększało. 
W przeciwieństwie do słyn-
nej Grupy Janowskiej z Kato-
wic należeli bowiem do niej 

ludzie bardzo różnych zawo-
dów, a nie tylko górnicy. Od 
samego początku istnienia aż 
do schyłku jej działalności, 
czyli połowy lat 90. XX wie-
ku, instruktorem oraz kie-
rownikiem był wspomniany 
Władysław Luciński, które-
go rola dla dalszego rozwoju 
amatorskiej działalności pla-
stycznej była nieoceniona. 
Dzięki jego zdolnościom or-
ganizacyjnym, entuzjazmowi 
i zaangażowaniu bielszowic-
ki team stał się jedną z najak-
tywniejszych grup w całym 
w regionie. Pod skrzydłami 
Lucińskiego swoje zdolności 
plastyczne rozwinęło wielu 
twórców. Artyści wspomi-

nają go jako niezwykle po-
godnego i ciepłego człowie-
ka. „Był dla nas jak ojciec, 
interesowało go nie tylko co 
i jak malujemy, ale także na-

sze życie zawodowe i rodzin-

ne. Nazywaliśmy go Lucik 
m.in. dlatego, że obrazy ma-

lował nie z plam czy kropek, 
ale z małych postaci ludzi, 
takich maleńkich ludzików” 
(patrz ilustracja). 

Szacuje się, że progi biel-
szowickiej pracowni przestą-
piło ponad stu twórców. 
Wśród nich było wiele orygi-
nalnych osobowości, których 
nazwiska stały się popularne 
w kraju oraz poza jego grani-
cami, takich jak Jerzy Sewi-

na, Czesław Chodziuk, Jerzy 
Sekuła czy Marek Idziaszek. 
Na ekspozycji można zo-
baczyć nie tylko ich obrazy 
sztalugowe, grafiki, rzeźby 
oraz nawet modele z zapa-
łek. Udało się zgromadzić 
dzieła dwudziestu różnych 
artystów, które pochodzą ze 
zbiorów prywatnych oraz 
muzeów z Katowic, Zabrza 
i Rudy Śląskiej. Dziełom pla-
stycznym towarzyszą biogra-
my artystów oraz fotografie 
archiwalne. Wraz z wystawą 
powstał film dokumentalny 
Michała Szalasta o zespo-
le, który jest emitowany na 
ekspozycji. Ta czynna jest 
w rudzkim muzeum przy ul. 
Wolności 26 jeszcze tylko 
dzisiaj (17 października)! 

Powstanie Grupy Bielszo-
wickiej nie stanowi naro-
dzin malarstwa nieprofesjo-
nalnego w Rudzie Śląskiej. 
Bezpośrednio po I wojnie 
światowej powstały dwa 
stowarzyszenia o charak-
terze artystyczno-patrio-
tycznym: w 1918 roku 
w Świętochłowicach-Lipi-
nach Związek Lubowników 
Sztuki Zastosowanej oraz 
w 1924 roku w Nowej Wsi 
(obecnie dzielnica Wirek) 
Towarzystwo Przyjaciół 
Sztuk Pięknych, które sku-
piały miłośników sztuk pla-
stycznych z wielu śląskich 
miejscowości.  (laz)

Szwedzki duet pisarski Hanse Rosenfeldt 
– Michaele Hjorth powraca z ósmym tomem 
serii o psychologu kryminalnym Sebastianie 
Bergmanie i funkcjonariuszach Krajowej 
Policji Kryminalnej, którego dopadł głębo-
ki kryzys, odkąd jeden z jego pracowników 
został zdemaskowany jako seryjny morder-
ca. Tymczasem na farmie zostaje znalezio-

na martwa kobieta. 
Wszystko wskazuje na 
to, że ktoś zamordo-
wał ją z myślą właśnie 
o wspomnianym  psy-
chologu.

W przeszłości Berg-
man pomógł roz-
wiązać wiele spraw, 
jednak po ostatnich 
wydarzeniach nie jest 
mile widziany w po-
licyjnych kręgach. Czy jego powrót okaże 
się ratunkiem dla wydziału czy przyniesie 
mu ostateczną klęskę? Tym bardziej, że 
niespodziewanie zostają znalezione także 
zwłoki Tima, dawnego pacjenta Sebastiana. 
Denat stracił dziecko w tsunami, które za-
brało również jego żonę i córkę Sebastiana. 
Okazuje się, że z tą rodziną i tragicznymi 
wydarzeniami sprzed niemal dwudziestu 
lat związane są jeszcze inne tajemnice. Czy 
uda się je rozwikłać?

Dzięki wydawnictwu Czarna Owca kry-
minał można zdobyć w naszej redakcji – 
wystarczy wysłać e-maila (promocja@glo-
zabrza.pl) z dopiskiem zagadka i liczyć na 
szczęście w losowaniu. Laureata o wygranej 
powiadomimy listem zwrotnym.  (l)

Sezon w zabrzańskim Fortepianarium  
rozpoczęto muzyką cesarstwa habsburskiego

Na klawesynie i organach

Grupa Bielszowicka obchodziła swe urodziny 

Ludziki z pędzlem
Wygraj i czytaj

Winy noszone

eprasa.pl 9f5cf62888



ü CO? ??? GDZIE? ??? KIEDY?

Muzyka na poziomie to 
cykl koncertów odbywa-
jących się na najgłębiej 
w Polsce położonej sce-
nie (320 metrów poniżej 
poziomu ziemi) w Za-
bytkowej Kopalni Guido 
(Zabrze, ul. 3 Maja 91). 
W tym roku zagrali tam 
już Farben Lehre i Or-
ganek, a przed nami (19 
października, godz. 19) 
występ Julii Pietruchy. 
To aktorka (np. serial 
Blondynka), modelka 
(Miss Polski Nastolatek 
2002), piosenkarka, pre-

zenterka oraz autorka tekstów (wierszy) z Warszawy. Uczest-
niczyła m.in. w pierwszej edycji programu Twoja twarz brzmi 
znajomo – wygraną przeznaczyła na schronisko dla bezdom-
nych zwierząt. Na estradzie często wspomaga się grą na uku-
lele. Na zabrzańskim koncercie wykona przede wszystkim 
przeboje ze swej płyty Parsley. 

A na kolejnym wieczorze Muzyka na poziomie wystąpi Cze-
sław Mozil (9 listopada, godz. 19), będą też koncerty świą-
teczne (14-15 grudnia).  (kub) 

Julia pod ziemią
ü TEGO NIE MOŻESZ PRZEGAPIĆ 
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TEATR NOWY
Zabrze, pl. Teatralny 1
tel. 32 271-32-56, 
          32 271-54-93

17-18 października (godz. 
10) – Aleksander Fredro Ze-
msta; 17-18 października 
(godz. 19) – Szymon Turkie-
wicz Stosunki prawne (ko-
media); 19-20 października 
(godz. 18) – Fred Apke Ciach 
nogę (komedia); 

ù 23-24 października 
(godz. 9 i 11.30) – Anto-
ine de Saint-Exupery Mały 
Książę  (kultowa poetycka 
baśń).  

SZTOLNIA KRÓLOWA LUIZA
Zabrze, ul. Miarki 8
oraz ul. Mochnackiego 12
tel. 32 271-40-77

 Do obejrzenia m.in. pod-
ziemna Trasa Wodna, czyli 
najdłuższy tego typu spływ 
w górnictwie węglowym. Tu-
rystów czeka przygoda pod 
ulicami miasta, w XIX-wiecz-
nej Głównej Kluczowej Sztol-
ni Dziedzicznej. Fragment 
wyrobisk przebywa się tu 
pieszo, a 1100 metrów ło-
dziami. Czynna jest także na-
ziemna strefa dla dzieci Park 
12C, gdzie zabawę łączy się 
z nauką. Promocyjne ceny 
biletów (za pół ceny) do koń-
ca września!

SCENA KAMERALNA
Zabrze ul. Park Hutniczy 11
tel. 32 278-08-02

27-28 października (godz. 
18) – Kobieta i życie (spektakl 
teatru Nieoetykietkowani na 
podstawie dramatu Maliny 
Prześlugi w reżyserii Małgo-
rzaty Baryły). 

SZTOLNIA KRÓLOWA LUIZA
Zabrze, ul.Wolności 408
tel. 32 271-40-77

Do zwiedzania odrestau-
rowane obiekty: szyb gór-
niczy z wieżą widokową, 
łaźnia, lampownia z wy-
stawą lamp górniczych, za-
bytkowa maszyna parowa 
i inne. 

MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA
CZYTELNIA OGÓLNA
Zabrze, ul. Wyzwolenia 4
tel. 32 271-19-80

17 października (godz. 
18) – Reporterskim okiem: 
spotkanie z dziennikarką 
Alksandrą Suławą, autorką 
książki Przy rodzicach nie 
parlować. O polskich powro-
tach z Francji. 

DOM MUZYKI i TAŃCA
Zabrze, ul. de Gaulle’a 17
tel. 32 271-56-41

17 października (godz. 19) 
– Piotr Czajkowski Jezioro Ła-
będzie – balet w wykonaniu 
zespołu Andrzeja Szarajewa (so-
listką będzie Iana Salenko z Ber-
lińskiego Baletu Państwowego, 
a zarazem primabalerina Kró-
lewskiego Balet Wielkiej Bry-
tanii); 19 października (godz. 
19) – Piotr Cugowski Jeszcze mi 
się chce (w programie głównie 
piosenki z najnowszej płyty ar-
tysty); 24 października (godz. 
19.30) – Fastlove, a tribute to 
George Michael (w rolę gwiaz-
dy wcieli się Andrew Brow-
ning); 25 października (godz. 
18) – 32. koncert Serce za Serce 
– podczas gali honorującej oso-
by, firmy i instytucje wspierające 
prace naukowo-badawcze Fun-
dacji Rozwoju Kardiochirurgii 
zaśpiewa Anna Wyszkoni.  

ZABYTKOWA KOPALNIA 
WĘGLA KAMIENNEGO GUIDO
Zabrze, ul. 3 Maja 91a
tel. 32 271-40-77

19 października  (godz. 19) 
– Muzyka na poziomie: Julia 
Pietrucha (patrz rubryka Tego 
nie możesz przegapić); 24 paź-
dziernika (godz. 11)  - msza 
w intencji Jerzego Popiełuszki 
w 40. rocznice męczeńskiej 
śmierci (konieczność zapisów 
do 21 października pod nr tel. 
693 330-000); 26 październi-
ka (godz. 20) – Horror Party – 
impreza halloweenowa w kli-
macie cyrku pełnego grozy. 

Czynny jest Poziom 320, czyli 
wyrobiska usytuowane pod zie-
mią: do obejrzenia autentyczne 
korytarze pogórnicze, ściany 
wydobywcze, potężne maszyny. 
Część zwiedzania odbywa się 
w podziemnej podwieszanej ko-
lejce elektrycznej, a do obiektu 
zjeżdża się windą (szolą). Ko-
nieczna jest rezerwacja miejsc!  

PARK TECHNIKI WOJSKOWEJ
Zabrze ul. Mochnackiego 12
tel. 601 65-52-52

EKSPOZYCJA: czołgi, sa-
moloty, pojazdy transporto-
we, wyrzutnie rakietowe itp. 

SZYB MACIEJ
Zabrze, ul. Srebrna 6
tel. 32 276-17-76

26 października (godz. 
16.30) – Szkoła czarów: lekcje 
zaklęć i wytwarzania eliksi-
rów, dyskoteka, puszczanie 
baniek mydlanych.

WYSTAWA: Razem – wy-
stawa fotograficzna zabrzanki 
Magdaleny Darmoń będą-
ca pokłosiem projektu spo-
łeczności Centrum Edukacji 
i rehabilitacji oraz III Liceum 
Ogólnokształcącego (czynna 
tylko do 2 listopada). 

Możliwość zwiedzania (ko-
nieczność rezerwacji miejsc) 
m.in. wieży i przyległych po-
górniczych obiektów także. 
Na miejscu postindustrialne 
restauracja i bistro.  

CENTRUM ROZWOJU RODZINY
Zabrze, ul. Park Hutniczy 8

17 października (godz. 
16) – Wybór należy do Cie-
bie – o tym co warto czytać 
dzieciom (zajęcia poprowa-
dzi nauczycielka, dzienni-
karka, bibliotekarka, redak-
torka książek, recenzentka, 
konferansjerka, logopedka 
– Edyta Antoniak-Kiedos); 
23 października (godz. 16) 
– Na zdrowie… Czytaj! – 
pierwsze z cyklu warsztaty 
dla dorosłych poprowadzi 
Krzysztof Piersa, terapeuta 
do spraw smarfonów. 

KOŚCIÓŁ NAJŚWIĘTSZEGO 
SERCA PANA JEZUSA
Zabrze, ul. kard. Wyszyńskiego 14
tel. 32 272 22 23 

26 października (godz. 16) 
– koncert muzyki sakralnej 
takich twórców jak Bach, 
Haendel czy Albinioni: par-
tie solowe wykonają: Emilia 
Juras, Karolina Krawczyń-
ska, Paulina Makarowska, 
a orkiestrą symfoniczną Fil-
harmonii Zabrzańskiej dy-
rygować będzie Sławomir 
Chrzanowski. 

FILHARMONIA ZABRZAŃSKA
Zabrze, ul. Park Hutniczy 7
tel. 32 271-47-17 

25 października (godz. 18) 
– W rytmie tanga: dzieła Asto-
ra Piazzoli i Arturo Marqu-
eza (orkiestrą symfoniczną 
dyrygować będzie Sławomir 
Chrzanowski, a partie solowe 
na akordeonie wykona Klau-
diusz Baran).  

MUZEUM MIEJSKIE 
Ruda Śląska, ul. Wolności 26
tel. 32  248-44-57

WYSTAWY: Czas to pie-
niądz. Historia cywilizacji 
i ekonomii na przykładzie 
Rudy Śląskiej (multimedial-
na, czynna codziennie oprócz 
poniedziałku); Grupa Bielszo-
wicka (czytaj str. 9).  

MOK GUIDO
Zabrze, ul. 3 Maja 91a
tel. 32 278-08-02

25 października (godz. 10) 
– przegląd twórczości osób 
niepełnosprawnych (organi-
zatorem imprezy jest stowa-
rzyszenie Nasza Szkoła Nasz 
Dom działające przy Szkole 
Specjalnej nr 40 w Zabrzu). 

Uwaga: koncert Czer-
wonych Gitar został prze-
niesiony na 31 stycznia 
2025 roku.

WYSTAWA: ekspozycja 
podsumowująca 27. Mię-
dzynarodowy Festiwal Ry-
sowania. Wybranych ponad 
sto prac postaci związanych 
tematycznie z filmem po-
wstało podczas wiosennego 
wielkiego rysowania w hali 
MOSiR przy ul. Matejki. 

CK WIATRAK
Zabrze, ul. Wolności 395
tel. 32 458-70-89

18 października (godz. 20) 
– Kali (wieczór z okazji 25 lat 
tworzenia muzyki); 

ù 19 października (godz. 
19) – Hunter (HellWorld 
Tour); 25 października (godz. 
20) – Lej mi pół (muzyczny 
stand up, koncert pełen hu-
moru w ramach Trasy Rowe-
rowej). 

WIEŻA CIŚNIEŃ
Zabrze, ul. Zamoyskiego 2
tel. 32 630-30-91 wew. 88-88,
32 271-40-77

WYSTAWA: Carboneum 
(centrum wiedzy o węglu, 
multimedialna ekspozycja). 

Na szczycie (w kopule) 
czynna restauracja.

MUZEUM MIEJSKIE
GALERIA CAFE SILESIA
Zabrze, ul. 3 Maja 6
tel. 32 777-05-01 

WYSTAWA: Florek – 15 
lat na szczycie, poświęcona 
słynnemu piłkarzowi Górni-
ka Zabrze; Wiktoria i Niagara 
(ekspozycja Iwy Kruczkow-
skiej–Król poświęcona głów-
nietym dwóm majestatycznym 
wodospadom). 

DOM KULTURY 
BIELSZOWICE
Ruda Śląska, ul. Kokota 170
tel. 32 240-21-25 

18 października (godz. 18) 
– koncert jubileuszowy z oka-
zji 105-lecia istnienia orkiestry 
dętej KWK Bielszowice prowa-
dzonej przez zabrzanina, pu-
zonistę Zygmunta Kliksa: za-
śpiewa Anna Jaskółka-Haśnik, 
konferansjerka Paweł Sobieraj-
ski; 19 października (godz. 16) 
– muzyka wokalna od klasyki 
po przeboje muzyki rozryw-
kowej: Jan Wolański (solista 
Opery Narodowej w Warsza-
wie) wraz z córką Joanną; 20 
października (godz. 16) – Ko-
ziołek Matołek (spektakl dla 
dzieci); 25 października (godz. 
19) – recital Michała Bajora. 

STACJA BIBLIOTEKA 
Ruda Śląska, dworzec PKP  
ul. Dworcowa 33, tel. 32 242-05-86

23 października (godz. 
17.30) – gala wręczenia Ta-
bulki wraz z przyznaniem 
tytułu Optimus Auctor Sile-
sianus – nagrody honorowej 
Miejskiej Biblioteki Publicznej 
w Rudzie Śląskiej: gościem 
imprezy będzie Robert Robert 
Talarczyk, a oprawę muzyczną 
zapewni zespół Dendro Poezja 
na elektrosaxach. 

DOK PAWŁÓW
Zabrze, ul. Sikorskiego 114, 
tel. 32 275-12-86

WYSTAWA: Entelechie – 
malarstwo i rysunek Grzego-
rza Sobolewskiego, artysty 
wszechstronnego (jest także 
muzykiem), ale uważającego 
się za dyletanta.  
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HITY TYGODNIA

na ekranachna ekranach
18 października (piątek), godz. 22.05
Jak rozpętałem II wojnę światową  komedia

18 października (piątek), godz.23.10
Nowe oblicze Greya  film erotyczny

19 października (sobota), godz. 22.05
Jurassic World: Upadłe królestwo film przygodowy

Ostatnia część doskonałej komedii 
o niesamowitych przygodach szere-

gowca Franka Dolasa. Nasz bohater 
na pokładzie szpitalnego statku, tra-

fia do Włoch. Przypadkowa dekon-

spiracja przed włoskim żołnierzem, 
zmusza Dolasa do przebrania się w 
niemiecki mundur. Próba pozbycia 
się munduru i przedostania się w 
cywilnym ubraniu do Polski, kończy 
się przed niemieckim sądem wojsko-

wym, który skazuje Franka za dezer-
cję i wysyła na front wschodni...

Christian i Ana dzielą ze sobą życie pełne dostat-
ku i miłości. Na ich drodze staje jednak były szef 
Any, który chce się na niej zemścić. Christian i Ana 
po rozmaitych perypetiach wreszcie się pobierają. 
Codzienność nie zabiła ich namiętności, a para cie-

szy się każdym spędzonym wspólnie dniem. Oka-

zuje się, że zakochani nie do końca rozliczyli się z 
przeszłością. Ich szczęściu zagraża jednak zawistny, 
żądny zemsty były szef Any, Jack Hyde.

Bohaterka tej za-

bawnej historii to 
Georgia, wykładow-

czyni greki klasycznej 
na uniwersytecie w 
Atenach. Wskutek cięć 
budżetowych traci 
jednak posadę i musi 
poszukać nowego za-

jęcia. Ostatecznie zo-

staje przewodniczką 
wycieczek, jeszcze nie 
zdając sobie sprawy 
z tego, co ją czeka. 
Szybko jednak uświa-

damia sobie, że to wyczerpująca i bardzo niewdzięczna 
praca. Na dodatek jej chlebodawczyni, Maria, twierdzi, 
że ma ona najgorszą opinię wśród turystów, którzy uwa-

żają, że jest po prostu nudna. Tymczasem Georgia robi, co 
może, by sprostać obowiązkom. Ale dostaje grupę, która 
w ogóle nie chce jej słuchać, bo bardziej interesuje się pa-

miątkami z podróży niż opowieściami o historii Grecji. 
Przewodniczka narzeka też na gburowatego kierowcę. W 
końcu oficjalnie powiadamia Marię, że oprowadza ostat-
nią grupę i zamierza zrezygnować z pracy. Ale następnego 
dnia wydarzy się coś, co pozwoli jej inaczej spojrzeć na 
turystów i swoje zajęcie.

Świat lęka się dinozaurów. A może to dinozaury powinny 
obawiać się ludzi? Przedpotopowe gady stają do konfron-

tacji z bezwzględną cywilizacją. Królestwo dinozaurów 
upada. Wyspa, na której został zbudowany Park Jurajski 
jest w wielkim niebezpieczeństwie. Pobliski wulkan lada 
chwila eksploduje, zalewając lawą wszystko w pobliżu. 
Zagrożone są dziesiątki gatunków dinozaurów, które po 
dramatycznych wydarzeniach z filmu „Jurassic World” żyją 
tam na wolności. Na tę sytuację nie może patrzeć bezczyn-

nie Claire Dearing, która wraz z Owenem Gradym i ekipą 
naukowców organizuje akcję ratunkową dla dinozaurów. 
Niestety, sympatycy prehistorycznych gadów zostają prze-

chytrzeni przez przebiegłych wyzyskiwaczy, którzy pragną 
zarobić wielkie pieniądze handlując dzikimi stworzeniami. 

20 paździenika (niedziela), godz. 22.25  
Moja wielka grecka wycieczka   komedia

O G Ł O S Z E N I A

PREZYDENT MIASTA ZABRZE

informuje, że na tablicy ogłoszeń 

Wydziału Obrotu Nieruchomościami 

na IV piętrze budynku Urzędu Miejskiego w Zabrzu 

przy ul. Powstańców Śląskich 5-7 

zostały wywieszone wykazy 

nr: 53/N/2024 i 54/N/2024 

nieruchomości przeznaczonych do sprzedaży.  

Wykaz wywieszony jest na okres 21 dni 

od dnia publikacji niniejszego ogłoszenia.

Treść wykazów publikowana jest  

w Biuletynie Informacji Publicznej pod linkiem: 

https://bip.miastozabrze.pl/engine//bip/3/300 

w menu przedmiotowym: 

wykazy nieruchomości – zbycie.

19 października (sobota), godz. 21.20
Figurant film historyczny

W 2023 r., „Figurant” Roberta Glińskiego na 48. edy-

cji Festiwalu Polskich Filmów Fabularnych w Gdyni zna-

lazł się wśród nominowanych do nagrody w Konkursie 
Głównym. To historia trwającej 20 lat inwigilacji Karola 
Wojtyły, przyszłego papieża, Jana Pawłą II. Protagonista 
filmu, agent bezpieki Budny, jest postacią fikcyjną, ale wą-

tek fabularny nawiązuje do rzeczywistych wydarzeń. Dla 
pieniędzy i awansu Budny brnie w kłamstwach i obsesyj-
nym działaniu. Zrobi wszystko, by przypodobać się swoim 
mocodawcom i dopaść „wroga” narodu.
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PREZYDENT MIASTA ZABRZE
ogłasza

III ustny przetarg nieograniczony na sprzedaż prawa własności nieruchomości niezabudowanej, stanowiącej 
własność Gminy Miejskiej Zabrze (wyciąg z ogłoszenia)

PREZYDENT MIASTA ZABRZE
ogłasza

III ustny przetarg nieograniczony na sprzedaż prawa własności nieruchomości niezabudowanej, stanowiącej 
własność Gminy Miejskiej Zabrze (wyciąg z ogłoszenia)

Oznaczenie nieruchomości we-

dług danych z ewidencji gruntów 

i księgi wieczystej: 

Nieruchomość stanowi własność 
Gminy Miejskiej Zabrze i obejmuje 
działkę nr 1620/36 o pow. 1.300 m2, 
użytek Bi, położoną w Zabrzu przy 
ul. Kazimierza Kruszyny, obręb: 0005, 
Makoszowy, zapisaną w księdze wie-
czystej nr GL1Z/00027717/7.

Opis nieruchomości: 

Nieruchomość jest niezabudowa-
na, ogrodzona, w kształcie wielobo-
ku. Teren jest równy, bez większych 
spadków i nachyleń. Przez środek 
działki na osi północ-południe 
przebiega ogrodzenie, które dzieli 
działkę na dwie części: wschodnią 
i zachodnią. Zachodnia część jest za-
drzewiona i zakrzewiona, natomiast 
wschodnia część jest w większości 
utwardzona asfaltem o dużym stop-
niu zużycia oraz porośnięta trawą. 
W północnej części działki zloka-
lizowany jest hydrant, przez śro-
dek działki na osi północ-południe 
przebiega wodociąg. Ponadto przez 
działkę przechodzi kanalizacja ogól-
nospławna, sieć energetyczna oraz 
teleinformatyczna. Podczas umowy 
sprzedaży nabywca nieruchomości 
będzie zobowiązany do ustanowie-
nia nieodpłatnej i nieograniczonej 
w czasie służebności przesyłu zwią-
zanej z przebiegającą przez działkę 
siecią informatyczną na rzecz Mia-
sta Zabrze. Szerokość pasa terenu 
wolnego od trwałej zabudowy po 
obu stronach trasy przebiegu insta-

lacji wynosi 0,75 m. Nieruchomość 
posiada bezpośredni dostęp do 
drogi publicznej - ulicy Kruszyny. 
Lokalizacja zjazdu z drogi publicznej 
wymaga uzyskania decyzji admini-
stracyjnej oraz uzgodnienia projektu 
technicznego zjazdu. W najbliższym 
sąsiedztwie znajduje się zabudowa 
mieszkaniowa jednorodzinna i wie-
lorodzinna, biblioteka, kościół oraz 
tereny niezabudowane (nieużytki, 
staw). Korzystanie z wszelkich urzą-
dzeń infrastruktury technicznej wy-
maga uzgodnienia z dysponentami 
sieci i obciąża całkowicie nabywcę 
nieruchomości. Przed przystąpie-
niem do przetargu uczestnik zobo-
wiązany jest zapoznać się ze stanem 
nieruchomości w terenie. Nabywca 
przejmuje nieruchomość w stanie 
istniejącym. 

 Cena wywoławcza nieruchomości: 

Cena wywoławcza nierucho-
mości została ustalona na kwotę 

250.000,00 zł.

Do wylicytowanej ceny sprzedaży 
zostanie doliczony podatek VAT we-
dług stawki obowiązującej na dzień 
wpłaty. 

Wylicytowaną cenę sprzedaży nie-
ruchomości wraz z podatkiem VAT 
należy uiścić w całości, przed zawar-
ciem umowy notarialnej.

Termin i miejsce przetargów:

Przetarg odbędzie się 19 listopa-

da 2024 r. w sali 207 Urzędu Miej-
skiego w Zabrzu przy ul. Powstańców 
Śląskich 5-7 o godzinie 9.00.  

Pierwszy przetarg odbył się 20 
czerwca 2024 r.

Drugi przetarg odbył się 3 września 
2024 r.

  
Wadium:

Wadium w wysokości 50.000,00 zł 

należy wnieść w pieniądzu, dokonu-
jąc przelewu na konto depozytowe 
Miasta Zabrze w ING Bank Śląski nr 25 
1050 1230 1000 0023 5387 1185 do 

dnia 12 listopada 2024 r. Za termin 
wniesienia wadium uważa się dzień 
jego wpływu na wskazane wyżej kon-
to.

UWAGA! W tytule przelewu na-

leży wpisać oznaczenie nierucho-

mości, której dotyczy wadium oraz 

imię i nazwisko (lub nazwę w przy-

padku spółek) uczestnika/uczest-

ników przetargu.  W przetargu 

może brać udział wyłącznie osoba 

wskazana w opisie przelewu lub jej 

pełnomocnik ze stosownym pełno-

mocnictwem lub osoba reprezen-

tująca spółkę.

Nieruchomości sprzedawane są 
na podstawie danych wynikających 
z ewidencji gruntów. Ewentualne 
wznowienie i okazanie granic nabyw-
ca zleci na własny koszt.

Zbywający nie ponosi odpowie-
dzialności za ewentualne wady ukry-
te nieruchomości, w tym także za 
nieujawniony w Miejskim Ośrodku 
Dokumentacji Geodezyjnej i Karto-
gra�cznej, przebieg podziemnych 
mediów, ani żadne inne wady  które 
nie są znane sprzedającemu w dniu 
zbycia nieruchomości.

Ogłoszenie o przetargu wywie-
szono na tablicy ogłoszeń Wydziału 
Obrotu Nieruchomościami Urzędu 
Miejskiego w Zabrzu na IV piętrze w 
budynku przy ul. Powstańców Ślą-
skich 5-7 oraz opublikowano na stro-
nie internetowej Urzędu Miejskiego 
w Zabrzu www.miastozabrze.pl  w 
zakładce „Miasto” – „Urząd Miejski” 
– „Obwieszczenia i informacje” i w 
Biuletynie Informacji Publicznej na 
stronie www.bip.miastozabrze.pl  w 
zakładce „Nieruchomości” - „Przetar-
gi na nieruchomości” – „Sprzedaż” – 
„grunty”.

Szczegółowych informacji na te-
mat przedmiotowej nieruchomości 
oraz przetargu udziela się 

w pok. 409 Urzędu Miejskiego w 
Zabrzu przy ul. Powstańców Śląskich 
5-7, tel. 32 37 33 454.

Oznaczenie nieruchomości we-

dług danych z ewidencji gruntów 

i księgi wieczystej: 

Nieruchomość stanowi własność 
Gminy Miejskiej Zabrze i obejmu-
je działkę nr 424/42 o powierzchni 
138 m2, użytek B, działkę nr 1915/41 
o powierzchni 227 m2, użytek B, dla któ-
rych prowadzona jest księga wieczysta 
nr GL1Z/00008390/9 oraz działkę nr 
1914/41 o powierzchni 276 m2, użytek 
B, dla której prowadzona jest księga 
wieczysta nr GL1Z/00002240/1, poło-
żone w Zabrzu przy ul. Józefa Nawrata, 
obręb: 0012, Zabrze. Łączna powierzch-
nia działek wynosi 641 m2.  

Opis nieruchomości: 

Nieruchomość jest niezabudowa-
na, nieogrodzona, w kształcie prosto-
kąta. Teren jest równy, bez większych 
spadków i nachyleń, porośnięty krza-
kami, drzewami i trawami. Dostęp 
do drogi publicznej oraz mediów 
możliwy jest od ulicy Nawrata. W naj-
bliższym sąsiedztwie znajduje się 
zabudowa wielorodzinna niskiej in-
tensywności zabudowy oraz pawilo-
ny handlowo-usługowe. Korzystanie 
z wszelkich urządzeń infrastruktury 
technicznej wymaga uzgodnienia z 
dysponentami sieci i obciąża całko-
wicie nabywcę nieruchomości. Przed 
przystąpieniem do przetargu uczest-
nik zobowiązany jest zapoznać się 

ze stanem nieruchomości w terenie. 
Nabywca przejmuje nieruchomość w 
stanie istniejącym.

 
Cena wywoławcza nieruchomości: 

Cena wywoławcza nierucho-
mości została ustalona na kwotę 
189.000.00 zł.

Sprzedaż przedmiotowej nieru-
chomości objęta jest zwolnieniem 
od podatku VAT na podstawie art. 
43 ust. 1 pkt 9 ustawy z dnia 11 mar-

ca 2004 r. o podatku od towarów i 
usług (t.j. Dz. U. z 2024 r.  poz. 361). 
Jeżeli do dnia wpłaty wylicytowanej 
ceny sprzedaży nieruchomość prze-
znaczona zostanie pod zabudowę 
zgodnie z decyzją o warunkach zabu-
dowy i zagospodarowaniu terenu, do 
ceny tej doliczony zostanie podatek 
VAT według stawki obowiązującej 
na dzień wpłaty. Wylicytowana cena 
winna być wpłacona przed podpisa-
niem umowy notarialnej.

Termin i miejsce przetargu:

Przetarg odbędzie się 19 listopa-

da 2024 r. w sali 207 Urzędu Miej-
skiego w Zabrzu przy ul. Powstańców 
Śląskich 5-7 o godzinie 10.00.  

Pierwszy przetarg odbył się 
13 czerwca 2024 r.

Drugi przetarg odbył się 3 września 
2024 r.

 
Wadium:

Wadium w wysokości 37.800,00 zł 
należy wnieść w pieniądzu, dokonu-
jąc przelewu na konto depozytowe 
Miasta Zabrze w ING Bank Śląski nr 25 
1050 1230 1000 0023 5387 1185 do 

dnia 12 listopada 2024 r. Za termin 
wniesienia wadium uważa się dzień 
jego wpływu na wskazane wyżej kon-
to.

UWAGA! W tytule przelewu na-

leży wpisać oznaczenie nierucho-

mości, której dotyczy wadium oraz 

imię i nazwisko (lub nazwę w przy-

padku spółek) uczestnika/uczest-

ników przetargu. W przetargu 

może brać udział wyłącznie osoba 

wskazana w opisie przelewu lub jej 

pełnomocnik ze stosownym pełno-

mocnictwem lub osoba reprezen-

tująca spółkę.

 
Nieruchomości sprzedawane są 

na podstawie danych wynikających 

z ewidencji gruntów. Ewentualne 
wznowienie i okazanie granic nabyw-
ca zleci na własny koszt.

Zbywający nie ponosi odpowie-
dzialności za ewentualne wady ukry-
te nieruchomości, w tym także za 
nieujawniony w Miejskim Ośrodku 
Dokumentacji Geodezyjnej i Karto-
gra�cznej, przebieg podziemnych 
mediów, ani żadne inne wady  które 
nie są znane sprzedającemu w dniu 
zbycia nieruchomości.

 
Ogłoszenie o przetargu wywie-

szono na tablicy ogłoszeń Wydziału 
Obrotu Nieruchomościami Urzędu 
Miejskiego w Zabrzu na IV piętrze w 
budynku przy ul. Powstańców Ślą-
skich 5-7 oraz opublikowano na stro-
nie internetowej Urzędu Miejskiego 
w Zabrzu www.miastozabrze.pl  w 
zakładce „Miasto” – „Urząd Miejski” 
– „Obwieszczenia i informacje” i w 
Biuletynie Informacji Publicznej na 
stronie www.bip.miastozabrze.pl  w 
zakładce „Nieruchomości” - „Przetar-
gi na nieruchomości” – „Sprzedaż” – 
„grunty”.

Szczegółowych informacji na te-
mat przedmiotowej nieruchomości 
oraz przetargu udziela się 

w pok. 409 Urzędu Miejskiego w 
Zabrzu przy ul. Powstańców Śląskich 
5-7, tel. 32 37 33 454.
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PREZYDENT MIASTA ZABRZE
informuje, że wykaz 

 nr 30/U-GMZ/2024 

nieruchomości stanowiących własność Gminy Miejskiej 

Zabrze przeznaczonych do oddania w użyczenie, podane są 

do publicznej wiadomości na tablicy ogłoszeń  

Wydziału Zarządzania Mieniem na IV piętrze  

budynku Urzędu Miejskiego w Zabrzu  

przy ul. Powstańców Śląskich 5-7.

Wykaz wywieszany jest na okres 21 dni 

od dnia publikacji niniejszego ogłoszenia.

Treść wykazu publikowana jest  

w Biuletynie Informacji Publicznej pod linkiem:

https://bip.miastozabrze.pl/zabrze/nieruch/um_wn/

zabrze_nieruchomosci_uzyczenie

w menu przedmiotowym: 

wykazy nieruchomości – użyczenie.

PREZYDENT MIASTA ZABRZE
informuje, że wykaz 

 nr 43/D-GMZ/2024 

nieruchomości gruntowych stanowiących zasób Gminy 

Miejskiej Zabrze  przeznaczonych do dzierżawy w drodze 

bezprzetargowej,  podany jest do publicznej wiadomości 

 na tablicy ogłoszeń Wydziału Zarządzania Mieniem  

na IV piętrze budynku Urzędu Miejskiego w Zabrzu 

 przy ul. Powstańców Śląskich 5-7.

Wykaz wywieszany jest na okres 21 dni 

od dnia publikacji niniejszego ogłoszenia.

Treść wykazów publikowana jest 

 w Biuletynie Informacji Publicznej pod linkiem:

https://bip.miastozabrze.pl/zabrze/nieruch/um_wn/

zabrze_nieruchomosci_dzierzawa

w menu przedmiotowym: 

wykazy nieruchomości – dzierżawa.

PREZYDENT MIASTA ZABRZE
ogłasza

I ustny przetarg ograniczony na sprzedaż prawa własności nieruchomości niezabudowanej, stanowiącej wła-
sność Gminy Miejskiej Zabrze (wyciąg z ogłoszenia)

Oznaczenie nieruchomości we-

dług danych z ewidencji gruntów 

i księgi wieczystej:

Nieruchomość stanowi własność 
Gminy Miejskiej Zabrze i obejmuje 
działkę nr 1914/87 o pow. 221 m2, 
użytek gruntowy B, położoną w Za-
brzu przy ul. Okrężnej, obręb: 0005, 
Makoszowy, zapisaną w księdze wie-
czystej nr GL1Z/00009497/6.  

Opis nieruchomości: 

Działka nr 1914/87 jest niezabudo-
wana, ogrodzona, porośnięta roślinno-
ścią urządzoną, w kształcie zbliżonym 
do trapezu. Teren jest równy, bez więk-
szych spadków i nachyleń. Przez działkę 
przechodzi sieć kanalizacji sanitarnej. 
Nieruchomość nie posada dostępu do 
drogi publicznej (dostęp będzie za-
pewniony przez działkę kupującego). 
W najbliższym sąsiedztwie znajduje się 
zabudowa mieszkaniowa oraz dyskont 
spożywczy. Korzystanie z wszelkich 
urządzeń infrastruktury technicznej, 
wymaga uzgodnienia z dysponentami 
sieci i obciąża całkowicie nabywcę nie-
ruchomości. Przed przystąpieniem do 
przetargu uczestnik zobowiązany jest 
zapoznać się ze stanem nieruchomości 
w terenie. Nabywca przejmuje nieru-
chomość w stanie istniejącym. 

Z uwagi na usytuowanie oraz brak 
bezpośredniego dostępu do drogi 
publicznej, przedmiotowa działka 
nie może być zagospodarowana jako 
odrębna nieruchomość. W związku 
z powyższym, wybrano formę prze-
targu ograniczonego do właścicieli 
i użytkowników wieczystych nieru-
chomości przyległych obejmujących 
działki nr 1915/87 i 1765/87.

Cena wywoławcza nieruchomo-

ści: 

Cena wywoławcza nieruchomości 
została ustalona na kwotę: 46.000,00 

zł.

Do wylicytowanej ceny sprzedaży 
zostanie doliczony podatek VAT we-
dług stawki obowiązującej na dzień 
wpłaty.

Osoba, która wygra przetarg, zobo-
wiązana będzie do zapłaty wylicyto-
wanej ceny sprzedaży w całości wraz 
z należnym podatkiem VAT, przed za-
warciem umowy przenoszącej prawo 
własności. 

Termin i miejsce przetargu:

Przetarg odbędzie się 19 listopa-

da 2024 r. o godzinie 9.30 w sali 207 
Urzędu Miejskiego w Zabrzu przy ul. 
Powstańców Śląskich 5-7.

Wadium:

Wadium w wysokości 9.200,00 zł 

należy wnieść w pieniądzu, dokonu-

jąc przelewu na konto depozytowe 
Miasta Zabrze w ING Bank Śląski nr 25 
1050 1230 1000 0023 5387 1185 do 
dnia 12 listopada 2024 r.

 
UWAGA! W tytule przelewu na-

leży wpisać oznaczenie nierucho-

mości, której dotyczy wadium oraz 

imię i nazwisko (lub nazwę w przy-

padku spółek) uczestnika/uczest-

ników przetargu.  W przetargu 

może brać udział wyłącznie osoba 

wskazana w opisie przelewu lub jej 

pełnomocnik ze stosownym pełno-

mocnictwem lub osoba reprezen-

tująca spółkę.

Za termin wniesienia wadium uwa-
ża się dzień jego wpływu na wskaza-
ne wyżej konto.

Warunki uczestnictwa w prze-

targu:

Do przetargu mogą przystąpić 
właściciele i użytkownicy wieczy-

ści nieruchomości przyległych 
obejmujących działki nr 1915/87 
i 1765/87. Chęć uczestnictwa w 
przetargu ustnym ograniczonym 
należy zgłosić w formie pisemnej 
do dnia 12 listopada 2024 r. w sie-
dzibie Urzędu Miejskiego  w Zabrzu 
przy ul. Powstańców Śląskich 5-7 w 
pok. 409 celem zakwali�kowania 
do przetargu.

Przed otwarciem przetargu, 
uczestnik przetargu winien przedsta-
wić komisji przetargowej:

- dokument tożsamości,
- pełnomocnictwo, w przypadku 

pełnomocnika,
- aktualny odpis z właściwego re-

jestru dla podmiotu podlegającego 
wpisowi.

Jeżeli osoba, ustalona jako na-
bywca nieruchomości nie przystąpi 
bez usprawiedliwienia do zawarcia 
umowy sprzedaży nieruchomości w 
miejscu i w terminie podanych przez 

organizatora przetargu, Prezydent 
Miasta Zabrze może odstąpić od za-
warcia umowy, a wpłacone wadium 
nie podlega zwrotowi.

Nieruchomość sprzedawana jest 
na podstawie danych wynikających 
z ewidencji gruntów. Ewentualne 
wznowienie i okazanie granic nabyw-
ca zleci na własny koszt.

Zbywający nie ponosi odpowie-
dzialności za ewentualne wady ukry-
te nieruchomości, w tym także za 
nieujawniony w Miejskim Ośrodku 
Dokumentacji Geodezyjnej i Karto-
gra�cznej, przebieg podziemnych 
mediów, ani żadne inne wady, które 
nie są znane sprzedającemu w dniu 
zbycia nieruchomości.

 
Ogłoszenie o przetargu wywie-

szono na tablicy ogłoszeń Wydziału 
Obrotu Nieruchomościami Urzędu 
Miejskiego w Zabrzu na IV piętrze w 
budynku przy ul. Powstańców Ślą-
skich 5-7 oraz opublikowano na stro-
nie internetowej Urzędu Miejskiego 
w Zabrzu www.miastozabrze.pl  w 
zakładce „Miasto” – „Urząd Miejski” 
– „Obwieszczenia i informacje” i w 
Biuletynie Informacji Publicznej na 
stronie www.bip.miastozabrze.pl  w 
zakładce „Nieruchomości” - „Przetar-
gi na nieruchomości” – „Sprzedaż” – 
„Grunty”.

Szczegółowych informacji na te-
mat przedmiotowej nieruchomości 
oraz przetargu udziela się w pok. 409 
Urzędu Miejskiego w Zabrzu przy ul. 
Powstańców Śląskich 5-7, tel. 32 37 
33 454.
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üPIŁKA RĘCZNA

PIŁKA NOŻNA
PKO BP EKSTRAKLASA: 

Górnik Zabrze - Stal Mie-

lec (20 października, godz. 
14.45 - Zabrze-Centrum 
Południe, ul. Roosevelta 81; 
transmisja w kodowanej te-

lewizji Canal+Sport3 oraz 
w aplikacji Canal+Online).   

BETCLIC III LIGA. Gru-
pa III: Lechia Zielona Góra 
- Górnik II Zabrze (19 paź-

dziernika, godz. 15); mecz 
zaległy: Górnik II Zabrze 
- Miedź II Legnica (23 paź-

dziernika, godz. 14 - Za-

brze-Mikulczyce, ul. Mickie-

wicza 66a).
KLASA OKRĘGOWA. III 

liga śląska Bytom-Zabrze: 
MOSiR Sparta Zabrze - Ruch 
Kozłów (19 października, 
godz. 15 - Zabrze-Mikul-
czyce, ul. Mickiewicza 66a), 
Gwarek Zabrze - Gwiazda 
Chudów (19 października, 
godz. 15 - Zabrze-Biskupice, 
ul. Bytomska 100); mecze 
zaległe: Olimpia Boruszo-

wice - Gwarek Zabrze (23 
listopada, godz. 13.30), LKS 
Żyglin Miasteczko Śląskie - 
MOSiR Sparta Zabrze (23 
listopada, godz. 13.30).

MAJER KLASA A: MKS 

Zaborze - AP Team Gliwice 
(20 października, godz. 11 
- Zabrze-Zaborze, ul. Wyci-
ska 5); mecz zaległy: MKS 

Zaborze - Naprzód Żernica 
(23 listopada, godz. 13).

EUROTECH KLASA B: 
Piast Pawłów - Naprzód 
Świbie (19 października, 
godz. 15 - Zabrze-Pawłów, 
ul. Rogoźnicka 52), Start 
Kleszczów - Walka Zabrze 
(19 października, godz. 15), 
Amator Rudziniec - Quo 
Vadis Makoszowy (19 paź-

dziernika, godz. 15), Burza 
II Borowa Wieś - Grzybo-

wicki KS Zabrze (20 paź-

dziernika, godz. 11).
KLASA C. Eurokan Grupa 

II: LKS 45 Bujaków - MKS 
Zabrze-Kończyce (19 paź-

dziernika, godz. 15), Tramp-

karz 22 Biskupice - Jedność 
32 II Przyszowice (20 paź-

dziernika, godz. 11.30 - Za-

brze-Biskupice, ul. Zamko-

wa).
CENTRALNA LIGA 

JUNIORÓW U-19: Gór-

nik Zabrze - MKS Polonia 
Warszawa (18 października, 
godz. 14 - Zabrze-os. Janek, 
ul. Jaskółcza 40).

CENTRALNA LIGA JU-
NIORÓW U-17. Grupa 
zachodnia: Poznańska 13 
Poznań - Górnik Zabrze (19 
października, godz. 17.45).

CENTRALNA LIGA JU-
NIORÓW U-15. Grupa C: 
Górnik Zabrze – OKS Odra 
Opole (19 października, 

godz. 12 – Zabrze-Centrum 
Południe, Rataja; sztucz-

na nawierzchnia).
IV LIGA KOBIET. Grupa 

śląska: LKS Bestwina - KKS 
Górnik II Zabrze (20 paź-

dziernika, godz. 15).

PIŁKA RĘCZNA
ORLEN SUPERLIGA 

MĘŻCZYZN: Górnik 

Zabrze - PGE Wybrzeże 
Gdańsk (19 października, 
godz. 18 - Zabrze-Zaborze, 
ul. Wolności 406; transmi-
sja na kodowanym portalu 
emocje.tv).

LIGA EUROPEJSKA. 
Grupa B: Górnik Zabrze - 

Handball Montpellier (22 
października, godz. 20.45 
- Dąbrowa Górnicza, al. 
Róż 3).

I LIGA MĘŻCZYZN. 
Grupa D: SPR Górnik Za-

brze pauzuje.
II LIGA KOBIET. Grupa 

IV: Otmęt Krapkowice - 
SPR Pogoń Zabrze (19 paź-

dziernika, godz. 18).

 SIATKÓWKA
II LIGA ŚLĄSKA KO-

BIET: Silesia Volley Mysło-

wice - UKS Spartakus Zabrze 
(18 października, godz. 18), 
UKS Trójka Mikołów - SV 
MOSiR Zabrze (19 paź-

dziernika, godz. 18).

ü SPORTOWY  KALENDARZYK

O G Ł O S Z E N I A

ü NIERUCHOMOŚCI
  

DO wynajęcia pokój, Cen-

trum Zabrza. 511-973-142

Skup nieruchomości: 

Mieszkania, domy, 

kamienice, udziały w 

nieruchomościach, do 

remontu, zadłużone, z 

komornikiem, z 

lokatorami, nieznany 

współwłaściciel i inne 

problemy prawne .  

736-083-054

WYNAJMĘ pokój studen-

tom, os Zaborze. 609-511-
664

ü NAUKA/PRACA
  

PRZYJMĘ tokarza. Tel. 697-
361-628

DAM pracę na budowie  

w Gliwicach  

dla murarzy, instalatorów  

wod-kan i co, elektryka.  

Praca od zaraz. Kontakt. 

602608228

MATEMATYKA. 510-344-
894

ZATRUDNIMY pracownika 
do prac ogólnobudowlanych. 
603-975-040

ü RÓŻNE
  

CENTRALNE ogrzewanie, 
instalacje wod.- kan., gaz, 
ceny hurtowe. Projekt, wyce-

na gratis. 20 lat doświadcze-

nia! 501-479-197

ODNAWIANIE wanien. 
32/384-91-98, 501-707-632

SZYBKA POŻYCZKA Z KO-

MORNIKIEM 32/260-00-33, 
516-516-611, Pośrednik CDF 
S.C. firmy MATPOL FINAN-

SE Sp. z o.o

ü KUPNO/SPRZEDAŻ
  

AUTO SKUP,  

transport, gotówka. 

508-44-66-75

AUTO- SKUP. Kupię każdy 
samochód osobowy, dostaw-

czy. 509-796-001, 798-835-
341

AUTO-SKUP gotówka oso-

bowe, dostawcze. Wszystkie 
marki, roczniki. 602-871-
305, 515-274-430

AU T O Z ŁO M O WA N I E . 
515-274-430

Zabrzański Hubertus 2024

Na koniu za lisem
Na terenie Kapieliska Leśnego (Zabrze-Maciejów, ul. Srebrna 

10) zamknięto sezon jeździecki tradycyjnym Hubertusem. Im-

preza, którą w ubiegłą sobotę (12 października) zorganizował 
klub Maciejówka MOSiR, ruszyła z kopyta w samo południe, 
a jej program był tak bogaty, że trzeba było mieć końskie zdro-

wie, żeby zaliczyć wszystkie atrakcje. 
Oczywiście centralnym wydarzeniem była nieodzowna pogoń 

za lisem, a więc gonitwa jednych jeźdźców za innym, który miał 
przytroczoną do ramienia lisią kitę – zwycięzcą tego typu za-

wodów zostaje ten, komu uda się dopaść uciekiniera i przejąć 
jego atrybut. Taki wyścig zorganizowano zarówno dla młodych 
(juniorzy) i trochę starszych (seniorzy), a prócz tego widownia 
mogła emocjonować się pokazami woltyżerki (przygotował ją 
ośrodek rekreacji konnej Kucykowa Zagroda) i akrobatyki (w 
wykonaniu Acro Studio), nadto w programie znalazły się także 
liczne konkursy: szukanie liska, rzut podkową, strzały na fut-
bolową bramkę piłką do rugby czy rzut balotem. Nie zabrakło 
także hippicznych skoków przez przeszkody (umieszczone na 
wysokości 50 i 70 cm), bo to oczywiście konie były tego dnia 
na pierwszym planie. Konie i ich niezwykłe piękno!  (s)  
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ITo już pewna prawidłowość... O ile w rywa-

lizacji krajowej Górnik zaczyna już łapać wiatr 
w żagle i odnosić zwycięstwa, to w rywaliza-

cji międzynarodowej wciąż nie potrafi się 
odnaleźć i przegrywa. Tym razem zabrzanie 
najpierw (w sobotę) zdobyli trzy superligowe 
punkty w Piotrkowie Trybunalskim, gdzie po-

konali Piotrkowianina 33:26 (bramki dla go-

ści: Minotskyi 8, Artemenko 7, Morkovsky 5, 
Czerkaszczenko 3, Racotea 3, Ilczenko 2, Krę-

pa 2, Komarzewski 1, Ligarzewski 1, Szysz-

ko 1), ale trzy dni później (15 października) 

przegrali na wyjeździe z duńskim Bjerringbro-

-Silkeborg Handbold 26:30 (bramki dla gości 
zdobyli: Artemenko 6, Szyszko 3, Ilczenko 3, 
Ivanovic 3, Morkovsky 3, Minotskyi 3, Krępa 
2, Racotea 1, Czerkaszczenko 1, Bogacz 1).

Efekt tych wydarzeń jest taki, że w super-
lidze mężczyzn Górnik plasuje się na dziesią-

tym miejscu (po ośmiu kolejkach), zaś w gru-

pie B Ligi Europejskiej na czwartym, a więc 
ostatnim (po dwóch seriach gier). A przed nią 
w przyszłym tygodniu spotkanie z liderem 
tych rozgrywek, francuskim Montpelier.  (s)

Lepiej w kraju niż na obczyźnie 
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Pożegnalny mecz 1. FC Koeln – 
Górnik Zabrze (10 października) był 
typowym benefisem, a więc na wy-

graną gości 5-3 (gole: Podolski, Bakis, 
Rasak, Rasak, Szcześniak, Ismaheel) 
należy patrzeć z przymrużeniem oka, 
tym bardziej, że składy drużyn były 
wymieszane (sam Podolski w drugiej 
połowie zagrał w barwach niemiec-

kiej drużyny). W naszym zespole wy-

stąpili więc m.in. bramkarz Maneuel 
Neuer (uważany za jednego z najlep-

szych bramkarzy w historii futbolu) 
czy obrońca Per Mertesacker (mistrz 

świata z 2014), z kolei w barwach 
rywali pokazał się... Sławomir Pesz-

ko (były reprezentant Polski, obecnie 
trener II-ligowej Wieczystej Kraków). 
Symboliczny był też występ w Gór-
niku 16-letniego zawodnika druży-

ny juniorskiej, Louisa Podolskiego, 
a więc syna naszej gwiazdy. Młodzian 
został przedstawiony jako przyszłość 
Górnika, ale wcale nie jest wyklu-

czone, że otrzyma też propozycję gry 
w drużynie z Kolonii. I co wtedy?

Być może debiut Podolskiego ju-

niora w ekstraklasie jest bliżej niż są-

dzimy, ale raczej nie dojdzie do nie-

go już w tym sezonie, bo Górnikowi 
idzie obecnie w ligowych rozgryw-

kach jak po grudzie. Ba, najbliższy 
mecz – w niedzielę ze Stalą Mielec 
– może doprowadzić do przesilenia 
w drużynie i jej kadrze trenerskiej. 
O ile bowiem po ostatniej porażce 
z Zagłębiem Lubin zaczęły się poja-

wiać tu i ówdzie informacje, że za-

rząd klubu sonduje rynek trenerski, 

to po ewentualnym niepowodzeniu 
(a takim będzie nie tylko porażka, 
ale także remis) w spotkaniu z ko-

lejnym niżej notowanym zespołem, 
powinna już wszcząć alarm. Pozosta-

je nam jednak wciąż wierzyć, że do 
tego nie dojdzie! Jan Urban to wy-

bitny fachowiec, który już wiele razy 
wyciągał Górnika z najgłębszego 
dołka i zapewne i teraz wie, w czym 
tkwi problem zespołu i jak mu zara-

dzić. Miejmy nadzieję, że wypad do 
Kolonii nie tylko nie wybił zespołu 
z treningowego rytmu, ale wręcz 
pozwolił złapać zawodnikom nieco 
boiskowego luzu i optymizmu (w 
końcu pokonali niemiecki zespół) 
przed drugą częścią jesiennych gier 
ligowych. Za dobrą monetę – a nie 
tylko kurtuazję – bierzmy też słowa 
byłego selekcjonera reprezentacji 
Niemiec – Joachim Loewa, który po 
meczu w Kolonii oznajmił: – Byłem 
naprawdę zaskoczony. Widziałem 
w zespole Górnika kilku dobrych za-

wodników – szybkich, silnych i z do-

brą techniką. (WS)
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Lech Poznań – Górnik  2-0
Puszcza Niepołomice – Górnik  2-2 (Sanchez, Rasak)
Górnik – Pogoń Szczecin 1-0 (Zahović) 
Radomiak Radom – Górnik 1-2 (Zahović, Wojtuszek)
Górnik – Raków Częstochowa  0-0
Cracovia Kraków – Górnik 3-2 (Rasak, Ismaheel)
Górnik – Lechia Gdańsk 2-3 (Olkowski, Nascimento)
Motor Lublin – Górnik  1-0
Górnik – GKS Katowice 3-0 (Podolski 2, Josema)
Legia Warszawa – Górnik 1-1 (Lukoszek)
Górnik – Zagłębie Lubin 0-1
Górnik – Stal Mielec 20 października, godz. 14.45
Widzew Łódź – Górnik 27 października, godz.17.30
Górnik – Jagiellonia Białystok 3 listopada, godz. 14.45
Śląsk Wrocław – Górnik 9 listopada, godz. 20.15
Górnik – Piast Gliwice 23-24 listopada
Korona Kielce – Górnik 30 listopada-1 grudnia

Górnik – Lech 7-8 grudnia

EKSTRAKLASA jesień 2024

 1. Lech  25 21- 7
 2. Raków  23 15- 4
 3. Cracovia 23 22-15
 4. Jagiellonia (m) 22 18-17
 5. Pogoń  19 17-13
 6. Legia  16 18-12
 7. Widzew  16 13-12
 8. Katowice (b) 15 18-13
 9. Piast 15 10-10
10. Motor (b) 15 10-13
11. Zagłębie  14  8-14
12. GÓRNIK 12 13-14
13. Korona  12  9-16
14. Stal* 11  8-11
15. Radomiak*  9 14-18
--------------------------------------

16. Lechia   9 13-21
17. Puszcza   8 10-19
18. Śląsk**  4  9-17
* – drużyna ma mecz zaległy; 
 ** – dwa mecze zaległe.

EKSTRAKLASA
tabela po 11. kolejce 

Podolski pożegnał się z Kolonią, a do kiedy będzie grał 
w Zabrzu? Obecnie jednak bardziej frapująca jest…

Przyszłość trenera
W trakcie przerwy w ekstraklasie na mecze reprezentacji w Lidze 

Narodów (Polska przegrała z Portugalią 1-3 i zremisowała z Chorwa-
cją 3-3) najważniejszy zawodnik Górnika – Lukas Podolski, pożegnał 
się specjalnym meczem ze swoim macierzystym klubem, 1. FC Koeln. 
Zawodnik ten bowiem już powoli kończy piłkarską karierę, choć na 
razie w ekstraklasie wciąż radzi sobie nieźle. Jego kontrakt z Górni-
kiem obowiązuje do czerwca przyszłego roku i wtedy mistrz świata 
będzie już 40-latkiem, niemniej wcale nie jest pewne, że definitywnie 
zakończy grę. Na razie o negocjacjach na temat nowego kontraktu 
jest cicho, bo wszystko będzie zależało w jakiej formie fizycznej bę-
dzie Poldi za kilka miesięcy. I czy w międzyczasie np. to nie on lub 
ktoś z nim związany nie kupi drużyny…

Najbliższy rywal: STAL MIELEC

Górnik kontra Dadok
Robert Dadok opuścił Górnika już dwa lata temu, ale nie 

daje o sobie zapomnieć zabrzańskim kibicom. W poprzednim 
sezonie zagrał przeciw swemu dawnemu zespołowi w barwach 
Ruchu Chorzów. I choć ta drużyna z ekstraklasy spadła, to sam 
Dadok się w niej utrzymał, gdyż przeszedł (a w zasadzie wrócił 
po czterech latach) do Stali Mielec i właśnie wywalczył sobie 
miejsce w jej podstawowym składzie (ma już też na koncie gola 
w meczu Pucharu Polski). Z kolei z roli gracza rezerwowego nie 
może się w Mielcu wyrwać inny eks-zabrzanin, wychowanek 
naszego klubu – Łukasz Wolsztyński, który jednak ostatnio, tuż 
po wejściu na boisko, zdobył – w doliczonym czasie gry –  gola 
na wagę zwycięstwa z Lechią Gdańsk (2-1). Przypomnijmy, że 
Wolsztyński w podobny sposób w maju ubiegłego roku „zała-

twił” Górnika, zdobywając gola na 1-1.
W trakcie przerwy w rozgrywkach Stal rozegrała sparing z li-

derem I ligi – Termaliką Nieciecza (1-1), którą prowadzi nie-

dawny trener Górnika, Marcin Brosz.  (s)  

BETCLIC III LIGA Grupa III: 
Górnik II Zabrze - Miedź 
II Legnica przełożony na 23 
października. Tabela: 1. Śląsk 
II Wrocław 12 spotkań, 26 
punktów (bramki: 26-7); 2. 
MKS Kluczbork 12, 26 (27-
11); 3. Warta Gorzów Wiel-
kopolski 12, 23 (23-17);... 15. 
Górnik II 10, 11 (18-17).

V LIGA Grupa bytomsko-
-zabrzańska: Orzeł Nakło 
Śląskie - MOSiR Sparta Za-
brze 0-3 (0-1): Bednarz (11), 
Schymczyk (53), Łysiak (84). 
Tabela: 1. Concordia Knurów 
10, 28 (2 4-8); 2. Burza Boro-

wa Wieś Mikołów 10, 22 (21-
11); 3. Olimpia Boruszowice 
9, 22 (16-9);… 10. MOSiR 
Sparta 9, 10 (16-15);… 15. 
Gwarek 9, 4 (15-28).

MAJER KLASA A Sokół Łany 
Wielkie - MKS Zaborze 2-0 
(1-0): Kalinowski (36), Witec-

ki (56). Tabela: 1. AP Team 
Gliwice 8, 22 (42-7); 2. Wilki 
Wilcza 9, 21 (31-8); 3. Tęcza 
Wielowieś 8, 18 (25-13);… 9. 
Zaborze 9, 10 (20-18).

EUROTECH KLASA B Walka 
Zabrze - Burza II Borowa 
Wieś 2-0 (1-0): Trąbka (13), 
Pavino (77); Grzybowicki KS 
Zabrze - Amator Rudziniec 
4-1 (0-1): Marzec (49), Dąb-

kowski (63), Poremski (64 
i 88) – Krinek (40); Quo Va-
dis Makoszowy - Piast Paw-
łów 5-2 (4-0): Waniek (3), 

Hajok (20), Jarosz (24 i 39), 
Mickiewicz (64) – Grabowski 
(78-karny) Borycki (90). Ta-
bela: 1. Walka 10, 27 (47-11); 
2. Ślązak Bycina 10, 22 (36-
21); 3. Burza II Borowa Wieś 
9, 21 (34-14); 4. Makoszowy 
9, 21 (28-21); 5. Grzybowice 
10, 20 (36-19);… 12. Pawłów 
9, 4 (11-41).

KLASA C EUROKAN Grupa 
II: MKS Zabrze-Kończy-
ce - Trampkarz 22 Biskupi-
ce 3-1 (1-1): Śpiewak (12), 
Stachowiak (59), Ł. Szeliga 
(74-karny) – Dąbkowski 
(10). Tabela: 1. Jedność 32 
II Przyszowice 9, 27 (59-3); 

2. LKS 45 Bujaków Mikołów 
9, 19 (25-11); 3. Kończyce 9, 
18 (32-22);… 5. Biskupice 9, 
9 (18-21). 

CENTRALNA LIGA JUNIO-

RÓW U-19 Pogoń Szczecin 
- Górnik Zabrze 0-1 (0-1): 
samob. (36). Tabela: 1. Esco-

la Varsovia Warszawa 10, 23 
(23-8); 2. Legia Warszawa 10, 
21 (28-19); 3. Śląsk Wrocław 
10, 21 (26-18);… 10. Górnik 
10, 12 (15-18).

CENTRALNA LIGA JUNIO-

RÓW U-17 Grupa zachodnia: 
Górnik Zabrze - Stolem Gnie-
wino 8-2 (5-1): Podolski (10 
i 27), Wojtczak (16 i 71), Pło-

cica (20 i 77), Karpenko (34), 
Tomala (90) – Thiel (4), Ko-

walski (70). Tabela: 1. Raków 
Częstochowa 10, 27 (34-10); 
2. FASE Szczecin 10, 22 (24-
10); 3. Śląsk Wrocław 10, 21 
(42-11);… 6. Górnik 10, 16 
(29-20).

CENTRALNA LIGA JUNIO-

RÓW U-15 Grupa C BBTS 
Podbeskidzie Bielsko-Biała 
– Górnik Zabrze 2-6 (1-3): 
Spychalski (39), Wiewióra 
(71-karny) – Kita (10, 60 
i 65), Zielonka (21), Byrski 
(33), Lasiński (80+5). Tabe-
la: 1. Śląsk Wrocław 8, 22 
(33-7); 2. Raków Często-

chowa 8, 17 (23-11); 3. BTS 
Rekord Bielsko-Biała 8, 16 
(20-10);… 5. Górnik 8, 16 
(19-15).

Walka zmierza po awans?
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Panie władzo! Szybko! Tam 
za rogiem ulicy... – wołają 
dwaj zadyszani chłopcy do 
przechodzącego policjanta.

– Co się stało?
– Tam... nasz nauczyciel...
– Wypadek?!
– Nie... on nieprawidłowo 

zaparkował! 


Nauczycielka pyta się klasy: 
Dzieci kto w waszej rodzinie 

jest najstarszy? 
– U mnie dziadek. 
– W mojej rodzinie babcia. 
– A u mnie pra-pra babcia. 
– To niemożliwe! 
– Dla-dla-czego? 



Przystanki autobusowe zostały 
zaprojektowane specjalnie z my-
ślą o naszej pogodzie. Architekci 
wzięli wszystko pod uwagę!

– Szklane dachy, na wypa-
dek upałów,

– Otwory w ścianach, na 
wypadek wiatru,

– Stalowe siedzenia, na wy-
padek mrozu. 



– Wierzy pan w reinkarnację? 
– Nie bardzo mi się podo-

ba początek tej rozmowy, pa-
nie doktorze.



Mąż grzebie przy kontakcie 
i sterczących tam kabelkach, 
woła żone: 

– Jadźka, potrzymaj mi ty 
ten drut. 

Żona bierze kabelek i pyta: 
– No i co? 
– Nic.. 
– A więc napięcie jednak jest 

w tym drugim... 


Żona zgłasza zaginięcie 
męża: 

– Już trzeci dzień nie ma go 
w domu! 

– Mąż posiada jakieś znaki 
szczególne? 

– Jeszcze nie, ale jak wróci... 


GŁOS

To dobry czas na tworzenie cze-
goś zupełnie od zera. Pomysłów nie 
będzie ci brakowało, problemem 
będzie jednak twój słomiany zapał 
i opór otoczenia.

 W życiu prywatnym stawiaj na pro-
stotę. Na wyrafinowane rozwiązania 
możesz sobie jednak pozwolić zajmu-
jąc się sprawami, pardon, projektami 
zawodowymi. 

Wasze zdanie będzie miało 
w najbliższych dniach właściwą wagę. 
Wszyscy będą musieli się z nim liczyć, 
choć będą też i tacy, którzy się nie 
będą z nim zgadzać. 

Spotkasz się z osobą, z którą nie-
gdyś rozstałeś się w niezgodzie. 
Pewne sprawy uda się wyjaśnić, 
jednak do pojednania jeszcze dro-
ga daleka. 

Angażujesz się w sprawy, od których 
lepiej trzymać się na dystans. Nic nie 
pomożesz, a możesz tylko zaszkodzić 
i to nie tylko sobie, ale przede wszyst-
kim innym. 

Twoja bujna wyobraźnia powie-
dzie cię na manowce. Tam gdzie 
widzisz beztroskę i spokój, w rze-
czywistości czai się ryzyko i nie-
zdrowa sensacja.

Tydzień rozpocznie się od mocnego 
(towarzyskiego) uderzenia, ale potem 
napięcie i tempo będzie malało. Aż 
wrócisz do punktu wyjścia. Uważaj na 
lekarzy 

Nie ma tego złego, co by nie wyszło 
na dobre. To co we wtorek wyda się 
klęską, w środę przerodzi się w pecho-
wą porażkę, z widokami na umiarko-
wany sukces.   

Nie ubieraj się na czerwono, bo ta-
kim strojem będzie działał na innych 
jak płachta na rozjuszonego byka. 
A nowi wrogowie nie są ci bynajmniej 
potrzebni. 

W piątek w rozmowie w cztery 
oczy kluczowe będzie słowo na „k”. 
Czy będzie to „kocham” czy „koniec” 
albo „kredyt”, dowiesz się w ostat-
niej chwili...

Czeka cię czas pełen wrażeń i no-
wych możliwości. Musisz mieć siły, by 
wykorzystać okazje, jakie przyniesie 
ci los. A więc – zdrowo jedz i aktyw-
nie wypoczywaj. 

 Ktoś, kto do tej pory był wobec was 
nieufny, zechce nawiązać kontakt. 
Nawet bardzo, bardzo bliski. Niech 
to nie wzbudzi z kolei waszej nieuf-
ności...

BYK

(21.04 – 21.05)

LEW

(23.07 – 22.08)

SKORPION

(23.10 – 21.11)
WODNIK

(21.01 – 19.02)

BLIŹNIĘTA
(22.05 – 21.06)

PANNA
(23.08 – 22.09)

STRZELEC
(22.11 – 21.12)

RYBY

(20.02 – 20.03)

BARAN 
(21.03 – 20.04)

RAK
(22.06 – 22.07)

WAGA
(23.09 – 22.10)

KOZIOROŻEC
(22.12 – 20.01)

ü HUMORHUMOR

GŁOS

ü
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  środa ˚C 1003 hPa wiatr

  czwartek temp. 4 15˚C 1025 hPa wiatr 14 km/h

  piątek temp. 3 16˚C 1023 hPa wiatr 10 km/h

  sobota temp. 2 16˚C 1022 hPa wiatr 8 km/h

  niedziela temp. 7 16˚C 1025  hPa wiatr  12 km/h

ü POGODA  DLA ZABRZA I RUDY ŚL.

Nie licz dni, ale spraw,  
aby to dni się liczyły
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ü KARTKA Z HISTORII 
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ü HOROSKOP 

Prezydent Agnieszka 
Rupniewska słynie już 
z tego, że wszystko robi 
sama. Nie ma rzecznika 
prasowego, nie korzysta 
z usług służbowego kie-
rowcy, a za chwilę może 
nawet zacznie wyręczać 
nauczycieli w szkołach!? 
Jako, że konsekwentnie  
zniechęca ich do pracy 
w Zabrzu (ograniczając 
zarobki wynikające z tzw. 
nadgodzin, zmniejszając 
dodatki motywacyjne i na-
grody z okazji Dnia Edu-
kacji Narodowej), więc 
w niedalekiej przyszłości 
może sama będzie musiała 
usiąść przed dziećmi. Jak-
by co, to chrzest bojowy 
przeszła podczas ogólno-
polskiego dnia głośnego 
czytania w Przedszkolu 
nr 28 im. Janoscha. Być 
może nawet prezydent 
czytała wtedy maluszkom 
utwór Juliana Tuwima 
Zosia Samosia, czyli wier-
szyk o pewnej rezolutniej 
dziewczynce, która „zjadła 
wszystkie rozumy” (ws)

Zosia Samosia
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